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SZUASÓWNA 
(Pogoń -- Katowice) zdo
gu naorzełal w Łodzi o 

była drugą nagrode w bic
mistrzostwo Polski. 

a okałów bronit bedzie 60 • 

-przed 5qde ••• PłojWgiSZglD w Worszow·e 
uTa sprawI nie jest do przegrania!" ... ···oświadczył adw. dr. Wożniakowski 

10 z zapytaniem, Jak to się odbywało. śledcze m w Krakowie, gdyż z chwilą za 
powiedzi kasacH, wyrok skazujący nie 
jest uprawomocniony, a prawnie Gor
gonowa nie jest jeszcze skazana. Infor
mowaliśmy się, jak zachowywała się 
ona po wyroku. Jak nam zakomuniko
wano, przez całą noc i dzień dzisiejszy, 
niemal bez przerwy, Gorgonowa ' spaz
matycznie płacze. Po skończonej rozpra 
wie sprawozdawca nasz zwróci! się do 
adw. Woźniakowskiego, by zapytać go 
o szczegóły odnośnie kasacji. Adw. 

P. Krowicki wyjaśnił, że przysięgli, 
nie chcąc dopuścić do ewentualnego su
rowego wymiaru kary, zawarli układ, 

na podstawie którego za dopuszczenie 
dodatkowego pytania o zabójstwie w 
stanie wzruszenia, który przewiduje tył 
ko karę od 6 miesięcy do 10 lat, zobo
wiązali się zato głosować Jednomyślnie. 

GORGONOWA:. 

Kraków, ~ kwietnia. 
Pełne brzmienie wyroku na Ritę 

Oorgon brzmi, jak następuje: 
Oskarżona EmiIJa Małgorzata - Mar

gerlta dwojga imiom Gorgonowa. uro
dzona 7 marca 1901 roku, winna jest, 
że w nocy z 30 na 31 grudnIa 1931 roku 
w LącZlkach ad Rzęsna POlska kilkoma 
uderzeniami twardem narzędziem zabl
la ś. p. ElżbIetę Zarembiankę w stanie 
silnego wzruszenIa I za ten czyn skaza
na zostaje na 8 lat wIęzienia z zaJ1cze.. 
nIem aresztu śledcz~o od 31 grudnia 
1931 roku do 29 kwIetnia 1933 roku. 

Nadto zasądza sIę od OSkarżonej 
koszta postępowania sądOWego I opłatę 
na rzecz skarbu państwa w WYSOkoŚCI 
600 złotych. 

Motywy wyroku 
są następuiace. Skoro sędziowie przy
sięgli na zadane im pytania odpowiedzle 
11 12 głosami twierdząco, to naletało o
skarżoną po myśli ustawy zasądzić. Ja
ko okoliczność łagodzącą przyjmuje się 
dotychczasową niekaralność oskarżo

nej, a jako okoliczności obciążające: 
l. - że zabiła denatkę we śnie. 
2. - że dopuściła się swego czynu 

na nieletniei. 
3. - że zacierała ślady. 
4. - że dokonała po morderstwie oe 

floracjl. 
Od tego wyroku przysługuje kasa

cja, którą należy zgłosić do 7 dni. 
Wstaje adw. DR. AXER i oświadcza: 

Zapowiadam kasację od tego wyro
Iw i proszę w imieniu obrony o nadesła 
nie sentencii wyroku na ręce adw. dr. 
.J ózef~ Woźniakowskiego w Krakowie. 
Równocześnie celem uniknięcia Jakichś 
sprostowań proszę a zaprotokółowanie 

mego oświadczenia, że w sentencJi wy
rolm nie było słowa "umyślnie". 

Ogłoszenie werdyktu zawierającego 
6 jednomyślnych odpowiedzi ławy przy 
sięgłych na 6 pytań wywołało wielkie 
poruszenie. W związku z tern sprawo
zdawca nasz zwrócił się do zwierzch
nil!3 ta \'.'~J r"?'y!::ę!!~ych p. Krowickie-

"Przewód sądowy 
jest zamknięty"! ..• 

w pośpiechu opuszczono 
sakramentalne słowa 

Woźniakowski odpowiedział: 
- Mamy 7 p'owodów kasacyjnych. 

Sprawa ta uie umarła, 
W dniach najbliższych wniesiona będzie 
skarga kasacyjna, ale nietylko my trzej 
ją podpiszemy. Skargę kasacyjną pod-

Na zakończenie procesu na sali sądo- pisze 100 adwokatów z Krakowa, War
wej powstal incydenł, który nikt z ze- szawy, Lwowa i innych miast, jeśli bę 
branych dziennikarzy ani publicz.nośc i dą również chcieli. 100 adwokatów sta-, 
początkowo nie rozumial. Mianowicie nie przed Sądem Najwyższym by bronić 
pO ogloszenj,u wyroku, gdy adw. Axer skargi kasacyjnej i 100 adwokatów za-
za'P'Owied.oial wniesienie skargi kasacyj- siądzie na sali rozpraw. Skarga kasa- D R 
neJ i prosił o zaprotokułowanie, że w cyjna będzie uwzględniona a proces _____ A .. !!!IWPJ·.AIIlX•E •• ____ _ 
6-em czytaniu na które odpowiadali wznowiony. 100 adwokatów bronić bę- na wysokim pozl.omle i wniOSły do spra
przysIęgli, a które było podstawą do dzle Rity Gorgon, albowiem w tej obro wy wiele dOdatnich mOmentów. Były 
ska!Zania, po słowie "zabiła" nie było ruie ruie chodzi o tą kobvetę, t d . b d b d' 
dodane "umyślnie". Trybunał opuścił sa- lecz chodzi o obronę wymiaru sprawiedli o spraWOl !lnla ardzo o re, o zWler-
I P bl ' ść ł' WOS'CI·. W tym tygodnl'u zgtaszamy apel ciedlające rzeczowo ' wszystko co Się 
ę rozpraw. u Iczno zaczę a SIę 1 działo na sali sądowej. 
rozchodzić. Upłynęł0 kilka minut. Sala do kolegów - adwokatów, by podpisy~ Z ,podobnem pytaniem zwróciliśmy 
była już prawie pusta, a obrońcy pozo- wali skargę kasacyjną. Mamy już wielu się również do obrońców. Adw. WOź
stali na swych miejscach· Nagle wstał którzy sami staną, wiem już o innych, nlakowski powiedział co następuje: 
adw. Ettlnger, zbli~t się do prok. Szy- którzy sami pójdą. Już dziś mam pew- _ Bez, Was, wyrazicieli opinji pu
puły. Wywiązała Się między nimi krót~ n?ść, że prze.d Sąd,em Najwyższym st~- bli::ZIl8j, skaza.noby Oorgouową nie na 
ka, lecz gwałtowna ~ozmowa! po której me 100 ludZI, ktorzy bez1l1teresown!e 8 lecz na 20 lat. Wyście obudzili sumie
pro}{ .. Szypuła udał Się do gabInetu prze- ?ędą walczyć o prawdę. Ta sprawa Ole nie społeczne. To nie jest koml\lJnał, to 
wodmczące~. . ' Jest do przegrania. jest od prOcesu lwowskiego kolosalny 

Po chWIli trybun~l wrócIł n.a ~alę p k b krok w kierunku obudzenia mOralnoś-
ro~praw i przewodnIczący ogłosI!: ro urator i O rońcy ci publicznej. Jeśli chodzi o sprawozda-

- Stwierdzam, że opuszczono słowo O roli prasy i sprawozdaniach nia Expressu to muszę stwierdzić, że 
"umyślnle", a uesztą przewód jest .. Expressu" były one bezstronne i najlepsze, bYłY 
zamknięty!... objektywne i bezstronnie zmierzały do 

Jak się okazało, ~cydent ten wynikł Po zakończeniu procesu sprawO'Z- prawdy. 
na tern tle, że w atmosferze wielkiego dawca nasz w rozmowie 'L prokurato- Adw. Ettinger wyraził pewne za
ooenerwowania, jakie towarzyszyło o· rem Szypułą zapytał go o stosunek pra- strzeżenia co do stanowiska pewnego 
głoszeniu wyroku, nIe padły na sali sa- 'sy do procesu. Prok. Szypuła powie- odłamu prasy krakOwskiej. Jeśli chodzi 
kra mentalne słowa "przewód jest zamk- dział, że stanowisko, jalkie zajęła prasa o sprawozda,nia Expressu powiedział: 
nłęty". w toku procesu bardzo mu sIę pOdoba- - Stały one na WYSOkim poziomie, 

Było wiele takich, którzy spodr.iewa- ło, było bowIem objektywne i rzeczO- informOwały najlepiej. da.iac nrawdzi-
11 się, że zapadnie wyrok uniew:nniają- we. Moge wyrazić się o tern z wielkiem wy przekrój tego co sie działo na sali 
cy, Jeszcze przed ogłoszeniem werdyk- uznaniem, jeśli mam Dewne 'Lastrzeżenia sądowei. 

_ '.:--.. .... #. - _ ..... , :~ ~ ~; ~ ~ ," .' >ł • _ ..... ,~ 

.. '. ~",., \,~ j~,:~ ~.', . ~ ,,~#; .. '.~ 1I.'tjl" 'l .. ~.,: ~': t .... ~~· 
tu przysięgłych do kuluarów sąjowych to tylko w stosunku do pewnych pism 
przyszła jakaś staruszka z 'kwiatami dla zagranicznych, które niezawsze zacho-
Gorgonowej. Po ogłoszeniu werdyktu wywary objektywizm. Zapytany na-I ANDRZEJ STRUG 
potępiającego oskarrona.. Skryła się stępnie co · sądzi o sprawozdaniach "EX- Lódź. 30 kwietnia. 
gdzfteś. Na podłodze powstała wlązan- pressu", prok. Szypuła oopowiedzjał: Na~odę artystyczną miasta Lodzi 
ka kwiatów... - SprawozdanIa .,Expressu" stały otrzymał ' Andrzej Strug. 

Znakomite przemó
wienie 

. adw. Axera 
Mowa adw. Axera wywołała wielkie 

poruszenie. Zebrana tłumnie publicz
ność w czasie wygłaszania przez niego 
przemówienia płakała. Żona prof. 01-
brychta, która siedziała na lawie dzien
nikarzy, zanosiła się od płaczu. Po SkOll 
czonem przemówieniu w rozmowie z na 
szym sprawozdawca. prok. Szypuła po
wiedział, że takiej mowy obrończej jesz 
cze krakowski sąd nte słyszał. To samo 
mniej więcej powiedział nam adw. Et
tinger, że mowy, jaką wygłosU adw. 
Axer, Warszawa jeszcze nie słyszała. 

Rozmowa"Expressu" 
z adw. Wofniakowskim' 

GorgoDOwa pozostaje w więzieniu 

lloyd George przeciw . Hitierowi i Niemcom 
Londyn, 30 kwietnia. 

Llo)'ld Georg wygłosił przemówienie 
polityc~ne na zebraniu tow. biblijnego 
w Goda1mil11g zajmując stanowisko wo
bec ob e C!I1ej sy~uacji w Niemczech. 

glji ani jednego poważniejszego polity
ka, któryby nie zdeklarował się prze
ciwko Niemcom. 

Nowy Jork, 30 kwietnia. 
Dziennik "Herald Tribune" omawia-

Mówca m. inne mi podkreślił, że jąc zagadnienie rewrzji granic pisze, że 
Niemcy odświeżyły dawne wspomnienia przed dojściem Hitlera do władzy. demo 
z okresu przemocy i militaryzmu. kratyczna opinja państw sympatyzowa-

Jak to już zawaczył Austin Cham- ła z żądaniami Niemiec, a~e duch hitle
berlain Niemcy obeC!l1e przywracają naj- ryzmu połoŻył koniec możliwOści jakie
gorsze tradycje z okresu prusactwa z da gokolwiek pokojowego załatwienia spra-
wnego czasu. wy rewizji granic. Nie podniósł się ani 

Wystąpienie Lloyd Georga, który jeden głos na całym świecie, któryby pro 
skorzystał z małego apolitycz,nego zebra pagował rewizję granic, aby oddać choć 
nia, aby określić swe stanowisko wobec jednego człowieka pod obcas hitlerow
Niemiec jest bardzo znamienne. Obec- ców. Sprawa pokoju jest obecnie identy-
nie, gdy i Lloyd George, znany ze [, czna z utrzymaniem status quo. 
swych wystąpień filo-niemieckich potę- " 
pił obecne Niemcy, niema obecnie w An , 
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Zabójca staru zki y kow ki j 
staje dziś przed sądem przysięgłych.~ Odpowiada 

on z tego samego artykułu kodeksu karnego, 

15 września ub. roklu we wczesnych 
godzinach rannych obiegła śródmieście 
wiadomość o ohydnej zbordni cLokooa· 
nej przy ul. SzpUa:lnej na osobie sta
ruszki. która została uduszona. 

Ja'k: się okazało, zamieszkała w ofi
cynie domu przy ul. Szpitalnej 20 68-le't 
mia wdowa po woźnym g-imnazjum Czar 
toryskich w Krakowie, Marja Rysakow 
s,ka, została zamordowana. Nie została 
jednak uduszona, lecz zabita uderzenia 
mi jakiegoś tępegO narzędzia w głowę. 
'~krótce poliCja ujęla sprawcę mordu, 
którym okazal się 19-1etni Zdzisław Ow 
czany, Zam. przy ul. Emaus 41. 

Owczany przyznał się do winy. Kry 
tycznego dnia, przYlszedł do <domu de
natki i wówczas RY'sakowska miała 
wszcząć z nim kłótn!lę, która tak go 
wzburzyła, że Owczany ,porwał za od
ważnik od zegara i zadał stamszoe sze 
reg uderzeń w gŁowę. 

Następnie otarł ciężarek i powiesił 
gO na dawnem mi,ejscu, napił się sdku 
borówcza'nego a resztę wYllał na zwrotki. 

Po dokonaniu zbrodni Owczany 
M 

Zapis Ś. p. Gadamina 
kucharza z Detroit, zmarłego rok ternu, 

co Gorgonowa 
zbiegi, zarnykajac drzwi na klucz. Dzilś 
Owczany staje przed Trybunałem Kra
kowsk}m oskarżony o dok()lnan~e' zabój 
stwa w afekcie. Od-powia,da on z 3.lrt. 
225 ~ 2 ustawy. czyli z tego sam~{) 

a,rtyikułu, za ja<ki została wczoraj za
sądzolna Oorgonowa. 

Równocześni<e odbywać się będvie 
diZiś przed' sądem przysięgłych roz
prawa o napad mbun1kowy. 

'Zuchwały napad rabunkowy 
Złoczytlcy zrabowali kupcowi 2 tysiące złotych 

W nocy z soboty na niedzielę o g. 
1.30 .wysiadł 1la staCji Slotwina-Brzes
ko z pocia,gu z Katowic kupiec, handlu
jacy nabiałem, mieszkaniec Brzeska, 
8tuś. 

Miał On ptzv sobie koszyk z 2.000 
zł. bilonem, które otrzymał za sprzeda
n.v tOwar w Katowicach. Ze stacji Slot
wina chciał On dorOżka. udać się do Brze 
ska. Wsiadł wiec do wozu LembY 
Sternlichfa i wraz z kupcem Braunem 
i llrz~dnikiem pocztowym z Krakowa, 
~/ egrzynem udał się w droge. Nim do
rOżka ruszyła przysiadł si~ do nich ja-

kiś osobnik. 
W połowie drogi zatrzymał On do

rożkę, oświadczaiac, że dalej pójdzie 
pieszo. 

W tej chwili wyskoczyłO z rowu 
trzech uzbrojoll.vch "' reWOlwery osob
ników i z Okrzykiem "Milczeć. bo strze
lamy" rZuciło si~ na pasażerów dorożki. 
BandYCi zrabowali koszyk z pieniędz
m} a Wegrzynowi, teczke. O napadzie 
zawiadomiono policje. która z komisa
rzem powiatowym Hrycyna na czele 
r02poczela Oblaw(f. 

Losowanie 4 proc. pożyczki miejskiej z 1925 r. 
odbędzie się we wtorek 

na rzecz Uniwersytetu Jagiellońskiego Losowanie XVI 4 proc. pożyczki kon B1 sztuk 14 po zł. 60.- im. wart. tj. zł. 
został przez Uniwersytet niedawno 0- wersyjnej stolo króJ. m. Krakowa z r. 840.-, Serji CI sztuk 15 po zł. 120.
statecznie zrealizowany w kwocie kolo 1925 dbędzie się w dniu 2 maja br. ° go im. wart. ti. zl. 1.560.-, Serii B sztllk 
42.000 dolarów, które zostały zamienio- dtinie 10 rano, w sali posiedzień Magi. 8 po zł. 210.- im. wart. tj. zł. 1.680.-, 
ne (jeszcze według dawnego kursu) na stratu, pod przewodnictwem Prezydenta SerH Dl sztuk 6 po zl. 310.- im. wart. 
złote. • miasta, w obecności dwuch członków tj. zł. 1.860.-, Serji C sztuk 13 po zł. 

W ostatnich dniach kwietnia podpi- Rady m., Dyrektora Miej. Izby Obra- 420.- im. wart. tj. zł. 5.460.-, Serji 
sał rektor St. Kutrzeba z upoważnienia f chunkowej i notarjusza. El sztuk 4 po zł. 620.- im. wart. tj. zł. 
senatu kontrakty kupna na rzecz tegożl Według planu umorzenia wylosowa- 2.480.-, Serji D sztuk 3 po zł. 1.050.
funduszu dwuch kamienic, jednej przy ilych z0i(anie Serii Al sztuk 24 na zł. 10.\ im. wart. tj. zł. 3.150.-, Serji E sztuk 3 
ul. florjańskiej, drugiej przy ul. Lubo- im. wart. tj. zl. 240.-·, Serii A sztuk 18 po zł. 2.100.- im. wart. tj. zł. 6.300,-, 
mirskich, które będą tworzyć fundusz po zł. 40.- im. wart. tj. zł. 720.-, Serii razem im. wart. zł. 24.290.-. 
zakładowy im. Gedemina. Dochody z 
kamienic będą przeznaczone w myśl 
uchwały Senatu corocznie na wydaw
nictwa do historii Uniwersytetu oraz na 
wspomaganie, w kolejności wydziałów, 
pracowni, zakładów i seminarjów. 

Bezpłatna szczepiania 
ochronna· od ospy 

Magistrat zarządza publiczne bez
płatne szczepienie ochronne od ospy 
mieszkańców miasta Krakowa w czasie 
od 6 maja do 10 czerwca br. a miano
wicie: 

1) dzieci urodzonych w czasie od 
1. 4. 1932 do 31. 3. 1933 r., 

2) dzieci niezaszczepionych w ze
szłym roku tj. urodzonych w czasie od 
J.4. 1931 do 31. 3. 1933 r., 

3) wszystkich osób bez względu na 
wiek. niezaszczepionych dotąd, 

4) ponowne szczepienie (rewakcyna
cja) dzieci 6-8-letnich. 

Ponownego szczepienia dzieci szkol
nych dokonają lekarze szkolni miejscy 
w przydzielonych sobie szkołach po
wszechnych miejskich. Miejsce szcze
pień podane w ogłoszeniach rozlepio
nych po mieście. 

Krwawa acana 
w poczekalni dworca trzeciej 

klasy 
W poczekalni 3 klasy dworca kolej'o

wego w Krakowie rozeglrała się dziś 
o g. 4 raino ](,rwawa sc>{ma. Znajdujący 
się tam murarz Władysław Bakała zam. 
;przy ul. Krzywej 9 ,dobył nagle noża 
i za dał sobie ranę w pi,ersi. Rannego 
od wiozło pogotowie do szpitala. Bakała 
tlk~ podał ,przYlC>z~ny rozpaczliwego 
kroku. 

~oślI'i((~ni~ nOll'eeO łoliału 
Związku inwalidów w Krakowie . 

Wcwra<j w południe odbyło ~Lę po- ger i w!~Lu innych. Poświęoe.nLa IQkaln 
święcen,ie nowego lokarlu Związku ilnwa- dokonał ks. kapeliłin Machma'rskl. Po 
!idów w KrakiOw~e. Nowy pięlmy i 00- poświęceRiu p. wojewodzilna Kwaś
szer.ny lokal przy ul. filipa 25 da moi- nlewska jako prezesowa koła prz}"jadół 
ność członków Związku stworzenie it:1walHdów, zwróciła si-ę z apelem 00 in
świetlicy, w której będą mogli nawd-ą- wail'idów o stworzenie silnej orga,ndzacH. 
zać bliższy kontakt. Na uroc'zystość po' Reprezentalltów władz l przybyłych 
święcenia lokailu przybył tłum in wali- gości powi,tał przemówieniem prezes 
dów oraz reprezentanci władz, kornen- zWLa,Zlku kapitan Suchoń. Następg<!e wy
dant OK gen. Łuczyński, major lekaJrz I głiDsil .prremóWlben~e delegat wydziału 
dr. Wojooki, prezes sądu a,pellacYljn'~o wYlkooowczeg{) z Warszawv Atoni 
PorYllewi'cz, prez.es izby skarbowej Ore PCliją.'k:. 

Ujęcie wyrafinowanego oszusta 
SosnowIec, 28 kwietnia mych agentów Jankowskiego, Iialemba 

W ostatnich tygodniach na terenie Antoni, podający się za Bogusławskiego 
Zagłębia pojawił się szereg agentów, zatrzymany zostal jako podejrzany o 
sprzedających na raty obrazy po dość sfałszowanie weksli, wystawionych za 
wygórowanych cenach, rzekomo zna- obrazy przez jednego z Intynierów. 
nych malarzy polskich. W omawianej sprawie zostalo prze-

Wspomniani agenci rzekomo mają prowadzone dochodzenie, przyczem 
pracować u niejakiego Jankowskiego, stwierdzono, te Iialemba - Bogusławski 
malarza, zamieszkałego bądź w Katowi jest zawodowym oszustem i był już 12 
cach, bądź też w Zakopanem. W dniu razy karany. Halembę przekazano do 
25 b. m. w Sosnowcu, jeden z rzeko- dyspozycji władz sądowych. 

napad rabunkowy w CZBchowicach 
Złoczyńcy zrabowali 2 złote i 10 groszy 

Bielsko, 30 kwietnia. 
Nocy ubiegłej dokonano w Czecho

wicach napadu rabunkowego. Do miesz 
kania 63-letniego Józefa Żeleżniaka 
wtargnęło o godz. 1.45 w nocy dwuch 
bandytów. Jeden napadł na córkę Że
lezniaka. Osińską i zaświeciwszy jej 
lampką elektryczną w twarz zawołał 
.. Cicho, daj pieniądze". 

Drugi bandyta napadł na Zelezniaka 
i zażądał równlet wydania pieniędzy. 
Ponieważ napadnięci nie posiadali więk
szej gotówki, sprawcy zadowolili się 2 
zł. i 10 gr., poczem zabrali dwie butelki 
wina. 3 kg. szynki i 13 sztuk starych 
monet, które Jednak porZ'Ucili przed do
mem. 

Wiec dozorców 
Protest przeciwko obnl2:c( płac 

W lokalu · związku zwi<\zków zawo
dl()wych przy ul. Wilnei 8 odbył się 
wczoraj wiec dozorców i dnzorczyń 
domowy"ch, na którym protestowano 
przeciwko usuwaniu dozorców z zajmo
wanych posoo Ofa'Z przeciwko samo
wolnej obni-żce płac. Po \\ryglosze.mu 
szeregu mów i uchwaleniu odpowiedniej 
rezolucji wiec rozwiązano. 

CHOROBY ZAKAŹNE. 
W Wydziale IX Magistratu dla spraw uni

tarnych zgłoszono od dnia 23 do 29 kwietnia 
1933 roku nastepuj~ce choroby zakatne: Szkar. 
latyna 8, dyfteryt 9. koklusz 2. ospa wietrzna 4. 
odra 1. 

ZNACZENIE .ROZWOJU PRZEMYSLU ALU
MINJOWEOO W POLSCE. 

Staraniem Dyrekcii Muzeum Przemysłowe. 
go i Instytutu Rzem. Przemysłowego. wygłosi 
Dr. Inż. Władysław Łoskiewicz prof. Akademii 
Górniczej w Krakowie w sali Muzeum Przem., 
ul. Smoleńsk 9, cykl wykładów. a to: dn. 4 maja 
b. r. "Znaczenie rozwoju przemysłu aluminjowe
go w Polsce pod względem gospodarczym i o
bronnym Państwa", dn. 9 maia b. r ... Stopy lek
kie i ich zastosowanie" i dn. 18 maja r. b. "Mo
siądze i ich zastosowanie". Po wykładach dy
skusja. Wstęp wolny. Początek wykładów o 
godz. 19-ei. 

DARY NA KOSCIÓL ŚW. AGNIESZKI. 
WPani Pasiewlcz rranciszka, zam. w Wie

Hczce. ul. Wł. Łokietka 6, składa w naszei Ad· 
ministracJi lako dar na kościół św. A,nieszki, 
3 po 5 koron, 12 poJedyńczych, 1 2 koron i 2 
stare monety. 

KONCEIH RELIGIJNY. 
W odnowionym już wewn~trz kościele iarn. 

św. Agnieszki w dniu 3 Mala-$więto N. Marii 
Panny, Królowe! Korony Polskiej - ł)OdcZlS 
Mszy Św. o godz. 12-el - art. op. W. Past6wna 
- śpiew, prof. St. Kowicki - skrzypce, dyr. 
Wallek-Walewski - organy - wykonają utwo
ry religijne: Beethovena. Wagnera. Leszczyń
skIego. SJmigaglJa I Masseneta. 

NOWE WLADZE STOW. OPIE1<1 NAD IW1E. 
lUĘTAMI. 

DnIa 24 kwietnia b. r. odbyoł się posiedze
nie Zarzqdu Związku Opieki nad Zwierzętami 
w Krakowie, na którem Zarząd uzupelniaj.c 
wybrane przez W. Zgromadzenie w osobie 
obecnelro prezesa Dr., Zygmunta Nowakowskie
go. i dwuch wiceprezesów Inż. Edwarda Ko
steckielro i Mec. Dr. Ernesta Adera, wybrjlł 
skarbnikiem p W. Wożniaka, oraz sekretarkę 
p. K. TreterowCl l jej zastępczynię P. M. Czu-
bryńską. . 

PrzeWOdniczącym Sekcji Ochrony Propagan
dowej pozostaje nadal Dr. Zy~munt Nowakow
ski. przewodniczącym Sekcji Ochrony %)tactwi 
wybrano prof. Zygmunta ProkoPowicr:a. Na po
siedzeniu tem między innemi zostala poruszona 
niezmiernie aktualna sprawa założenia ambula
torjum dla drobnych zwierząt domowych. iak 
psy, koty, kanarki i t. p., w kt6rem ich wła~ei
ciele za minimalną. bo groszową opłata hędą 
mogli zasięlrnąć rady lekarza weterynarii. Zre
ferowania sprawy tej pod.iął sle członek Za
rządu Dr . . Stanisław Smollński, lekarz wetery
narJi oraz kierownik Wydziału Weterynarii 
Wolo Krakowskiego. Przy wielkiej życzliWOŚCi 
z laka spotyka się zawsze Zwiqzek ze strony v:tadz• Zarzad spodziewa się w niedtugim cza
sIe piękną te lIIyśl zrealizować. 

REPERTUAR TEATRÓW. 
TEATR MIEJSKI im. J. SŁOWACKIeGO: _ 

o godz. 20-ej "Tak a nie inaczej". 
TEATR .. BAGATELA" : - o godz. 4-ej i S-ej 

.. Pepplna". 

REPERTUAR KIN. 
ADRIA: - "Romeo i Julcja". 
APOLLO: - "Złote sidła " . 
ATLANTIC: _ I-sza "lgenbu - wielki myśli· 

wiec· ... II-g a .,Prerie w płomieniach". 
PROMIEI'I: - .. Miłość i zemsta dońskiego ko-

zaka". 
SŁOŃCE: - ,Światła wielk l~go miasta··. 
SW1T: - "Sierżant X." 
SZTUKA: - "Gehenna kobiety". 
UCIECHA: - .. Pod Twoli\ obrone". 
DOM tOŁNIERZA: - "Kapitan Gwardii Kró

lewskiej". 

DZISIEJSZY DYŹUR NOCNY W APTEKACH 
W KRAKOWIE: 

Rynek A - B "Pod Słońcem". tel. 114-27: 
ul. Gertrudy 1 .. Pod Eskulapem". teJ. l .ł6-90: 
ul. Krowoderska 74 .. Pod Matk'l Bosk ~l " . tel. 
149-56: ul. Konopnickiej 3 "W Debnikach". 
tel. 124-70; ul. Krakowska 9 .. Pod Złotym Or
lem", ·tel. 102-51: ul. Mogilska 16 .. AJ}teka", 
teJ. 175-90. 

W Podg6rzu: Rynek 9 .. Pod Koroną". tel. 
134-41. -

Ma 
UNIEW AŻNIAM zgubioną książeczkę Kas y Cho
ryoh, Kraików, Darows'ka Katarzyna. l 

UN1fW AŻNIAM dowód osobisty i ksiąt~.ezk~ 
W'()Jskową P. K. U. Krak6w, Sikora Ta<1eusz. 
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Roosevelt upoważniony został do zmniejszenia zawarto' ci złota w dolarz~ 
o 50 proc., emitowania bilonu i wypuszczenia bez ograniczeń monety srebrnej. 

---------------. B---------------
Zarządzenia. te spowodowały nowy spadek dolara. 

Waszyngton, 30 kwietnia. 
Projekt ustawy Inflacyjnej. przyjęty 

pr,zez senat 63 głosami przecIwko 21, 
upoważnia prezydenta Stanów Zjedno
czonych do zmniejszenia zawartości zło 
ta w dolarze do wysokości '50 procent, 
do wypuszczania bez ograniczeń mone" 
ty srebrnej, do emItowania bilonu na 
sumę trzech mIljardów dolarów I do 
rozszerzenia kredytu za pośrednictwem 
banków należących do systemu federal 
Reserve w drOdze emisji bonów Stanów 
Zjednoczonych na sumę trzech mllJar
dów dolarów· 

Ustawa upoważnia również prezyden 
ta ROosevelta do przyjęcia przy częś
-cloweJ spłacie długów wojennych sumy 
200 mllJonów dolarów w srebrze. 

Waszyngton, 30 kwietnia. 
Senart uchwalił poprawkę do projek

tu ustawy inflacyjnej, upoważniającą 
.prezydenta do przyjęcia 200 miIjonów 
dolarów w srebrze. jako częściowej 
spJ,aty długów wojennych, zamiast 100 
mifjonów przew1dzlanych poprzednio. 

Paryż, 30 kwietnia. 
WladQmość o prtyznaniu prezyden

towi Rooseveltowi przez izbę usta wo
dawczą prawa do Inflacji dolara wpły>
nęla na dalszą zniżkę kursu waluty 
amerykańSlkiei. 

Dolar obniżył się do kursu 22,45. W 
związku ze spadkiem dolara obniżył się 
również kurs funta, który notowano 
85.50 franków. 

Warszawa, 30 kwietnia. 
ł"onowne znaczne załamanie się kUf 

su dolara na 2 1ełdach europejskich za
znaczyło się jeszcze silniej na giełdzie 
nowo-jorsklej, gdzie dewizy europejskie 
w porównaniu z końcowemi notowania
mi plątkoweml zwyżkowały: 

Londyn notowano , w piątek 5.72,5/S, 
dziś notowatly był 3,79,114, Paryż wczo
raj 4.36.1/2, a dzIś 4.49. Szwajcarją Z1,48 
wczoraj a dziś 22,05. 

Francja otrzymała życzkę 
od banków angielskich w wysokości 30 mIljonów funtów. 

Paryż, 30 kwietnia. w i skarbowi Francji przetrzymanie krót 
Rząd francuski 'lawarł na rynku an- kiego okresu zmniejszenia Się wpływów 

gielskim z bankami angielskiemi opera- poda'tkowych. 
cię pożyczkową na 30 miljonów funtów Operacja ta miata charakter wyłącl 
szterlingów na okres 6 miesięcy przy nie prywatny i nie wymagała zgody 
oprocentowaniu 2 i pól procent od sta'l rządu angielskiego. 

Zgodnie z umową, Francja będzie mo- Rokowania w sprawie pożyczki utrzy 
gła zlikwidować pożyczkę już po uply- mywane były w ścisłej tajemnicy. 
wie 3 miesięcy. Uzys'kanie kredytu ulat 

• • 

W Warszawie w gOdzinach wleczo 
rowych płacono za dolara w obrotach 
prywatnych 7,75. Przyczyny spadku 
dolara upatrują w przyjęciu przez senat 
stanów ZJednoczonych ustawy lnnacyj
neJ. która to wiadomość nadeszła do 
Europy dziś w godzinach rannych. 

Banki emisyjne 
wyzbywają się dolar Wf 

- Paryż, 30 kwietnia. 
"Exelsior" donosi z Genewy, że bank 

angielski wycofał dziś rano z banku wy
płat międzynarodowych depozyt swój w 
wysokości 5 miljonów dolarów w dewi
zach Stanów Zjednoczonych. 

Bank szwedzki wycofał również de
pozyt dolarowy zakupując złoto. 

W sferach genewskich decyzja ban
ku angielskie~o uczyniła duże wrażenie 
i komentowana i"'5t jako dążcJlie Anglji 
do podniesieni a k-lfsU funta S1. .~.~':1ga i 
obniŻenia kufS'.l dolara. 

OZ 
Cale Niemcy-to jedno wielkie więzienie.-5 tys. osób za drutem kolczastym. -

Nie wolno widywać się z rodziną • . 

'tO si~ d~ieje OJ poós',.,ie t-eroru i d~rnoeoejj 
WspÓłpracownik "Daiły Telegraph" 

Y'rlizyskal po uciążliwsch staraniach ze!. 
zwolenie na odwiedzenie jednego z ob 0-

-'taów koncentracyjnych, w którym mieś 
ci się obecnie 5000 więtniów politycz
lly.ch. 

Oto jak dziennikarz ten opisuje wr,a
żenia z pobytu w tym nowoczesnym "o
bozie jeńców". 

Wraz z zezwoleniem, wręczono mi 
białą numerowaną opaske, 

którą polecono mi włożyć na ramię, po 
czem stanąłem przed obliczem komen
danta obozu, Weckerle, który "nadał 
bieg" posiadanemu przezemnie doku
mentowi. 

Obóz składa się z domków betono
wych, w których w 1918 roku zamiesz-

, kiwali robotnicy fabryki amunicji. Dom
ki te okrążone są podWÓjnym parkanem 
z drutu kolczastego, do którego włączo 
ny jest orąd elektryczny o wysokie m na 
pięciu; Dotknięcie tego drutu Jest śmler 
telne. 
. Między tern podwójnem ogrodze
niem przechadza się w dzień i w nocy 
warta, która posiada rozkaz strzelania 

cia, na dany prze;z: t. zw. "starszego" rzystają oni z żadnych ulg. l' \ 1 pytanie ... ~- Nic wiem wsz..mże, za ~o 
grupy' znak, stanęli wszyscy na bacz- Pozostali internowani utrzymują kon mnie tu trzymają. Jestem studentcnI i 
ność. Również "starsi" każdego ze zwie takt pomiędzy sobą, nie wolno im nato- nigdy nie brałem czynnego udziału w 
dzanych przez rias domków składali ko miast widywać się z żonamL .oraz dzieć polityce. Chyba tylko, że przed paru la
mendantowi raport według wszelkich mi i wysyłać lub odbierać łmresponden ty byłem człol1kiem socjalistycznego 
przepisów regulaminu wojskowego. cję. Odstępstwo od tej reguty czyni się klubu akademickiego - to wszystko. 

Każdy domek przeznaczony jest dla jedynie w wyjątkowych wypadkach, W kuchni zetknąłem się z olbrzymim 
54-ch ludzi. Na środku ułożone są nary, wymagaj",cyc.h interwencji ze strony in kucharzem - komunistą, który w kotle 
na których śpią wszyscy internowani. ternowanych. Może się to wydać dziw- gotował kiełbasę z kapustą - na świą
Otrzymują oni siennik i kołdrę do przy- nem, jednakże niektórzy z internowa- teczny obiad z okazji urodzin łiitlera. 
krycia. W jednych z tych koszar bytem nych kierują stąd swemi przedsiębior- Życie internowanych w Dachau sb 
obecny w czasie badania internowa- stwami. Tacy uprzywilejowani otrzy- nowi eoś pośredniego pomiędzy poby
nych przez lekarza. Badania takie od- mują listy, pisma i książki. które prze- tern w bataljonie karnym a kolonją po
bywają się co 2 tygodnie. chodzą przedtem przez bardzo ścisłą prawczą. Cierpią moralnie. nie wiedząc, 

Komendant obozu podzielił interno- cenzurę. za co ich rozdzielono z rodzinami, wyr-
wanych na 3 kategorJe. Do pierwszej za Dziennikarz zamienił kilka stów z wano z pracy i aresztowano. niewiado
liczają się najstarsi, którzy zasłużyli się niektórymi internowanymi, oczywiście, mo za co I dlaczego. Los ich jest jednak 
nłenagannem zachowaniem! do drugiej w obecności komendanta. Jasne iż wszy lepszy od losu tych, którzy. jako ofia
"nowicjusze", których nie zdołano jesz- scy zgodnie twierdzili, .. że nie mają po- ry osobistej zemsty hitlerowców. tortu
cze poznać, do trzeciej natomiast "opo-/wodu do narzekania". rowani byli w koszarach szturmówek 
zycjoniści". Tych ostatnich zamyka się I - Obchodzą się z nami nieźle - 0- bojowych. 
na noc w koszarach na klucz i nie ko- znajmil jeden z internowanych na moje 

Ar -t aż w ze ślew~ w • 
bez uprzedzenia do każdego, usiłujące- Eksport utrzymany 
go zbiec. Pomimo to znajdują się jesz- b~dzie w dotychczasowych rozm~arach~ 
cze tacy odważni, którzy stawiają na Warszawa, 30 Ikwietnia. zadaniem obu konwencyj, jak wiadomo, ' mentarni węgla był objęty licencją zby-
kartę swe życie dla odzyskania wol- W ministerstwie przemysłu i handlu. jest podniesienie eksportu węgla do po- i tu; otóż przeciw temu wystąpili obecnie 
ności. pod przewodnictwem dyrektora depar- ziomu poprzedniego, wzamian za co niektórzy z uczestników polskiej ktm-

- W zeszłym tygodniu zaledwie - tamentu górniczo-hutniczego p. Cz. Pe- przemysł węglowy otrzymuJe znaczną wencji węglowej, żądając zaliczania 
opowiada komendant-czterej politycz- chego, odbyła się przy udziale przedsta ulgę w taryfie przewozowej dla węgla sprzedanego miału do licencji nie calko 
ni usiłowali zbiec. Gdy na wezwanie wicieli przemysłu węglowego konferen eksportowego do portu Gdańska l Gdyni wicie. lecz częściowo. Pozatem wJbec 
nie zatrzymali się, oddano do nich strza cja arbitrażowa. Przedmiotem arbitrażu kwot sprzedaży, wyłoniła się kw;!stja znacznego wzrostu zbytu węgla na iur
ły. Trzej ponieśli śmierć na miejscu, - byty sprawy, dotyczące sprzedaży wę- objęcia tej sprzedaży licencją 7,bytu. manki i samochody, który dotychczas 
czwarty został ranny. gla na rynku krajowym. Po przyjęciu arbitrażu, przedstawi- przez konwencję nie był wliczany Pl)-

W wartowni spostrzeglem kułomlo- Jak wiadomo, ceny węgla na rynku ciele przemysłu węglowego, jako uczest szczególnym przedsiębiorstwom do 
ty, gotowe do strzału. Miatem następnie wewnętrznym obniżone zostały rozpo- nicy konwencji eksportowej, złożyli 0- rg;'~ 
sposobność obserwowania 530 interno- rządzeniem ministra przemysłu i han- świadczenie, zobowiązujące ich do u-
wanych, którzy zajęci byli przy napra- dlu dn. IS marca r. b. Wobec tego, iż de trzymania eksportu węgla w dotych- Warszawa, 30 'kwietnia. 
wie nawpót rozwalonych domków. - ficytowy eksport na rynki pÓłnocne u- czasowym rozmiarze. "Dziennik Ustaw" Rz. P. nr. 29 z dnia 
Domki te przeznaczone są dla 3 - 4000 trzymywał się dzięki wyższym krajo- Na powyższe warunki przemysł wę- 29 kwietnia, przynosi ustawQ z dnia 1 l 
.. polity cznych" przebywających obec- wym cenom węgla, obniżka tych cen głowy wyraził swoją zgodę, Jednak w marca 1933 roku w sprawie zmiany roI
nie w zwykłych więzieniach. przyczyniła się do zmniejszenia ekspor- związku z nowo wytworzoną sytuacją porządzenia Prezydenta Rz. P. o gou-

- Internowani ci nie są o nic oskar- tu. W trosce o podniesienie eksportu w łonie polskieJ konwencji węglowe), lach pafistwowych i barwach państwo
_~eni - wyjaśnia dalej komendant. wska węgla, odgrywającego poważną rolę w powstały sporne kwestie, które przy- wy ch oraz o zńakach, chorągwiach i 
'mjąc na pracujących. - Większość z bilansie handlowym, rząd poczynił od- brały ostry charakter. Wobec tego mi- pieczęciach. 
'l ich - to robotnicy, mamy jednak i Je- powiednie zarządzenia. nlsterstwo przemysłu I handlu zawez- Ustawę z dnia 15 marca 1933 roku o 
'<arzy, prawników, stt.l~entów. litera- Podczas pertraktacyj prowadzonych I wało przedstawicieli przemysłu węglo-, szkołach akademickich, ustawe z dnia 
tów i kilku posłów do Reichstagu. z przedstawicielami przemysłu węglo- wego na konferencję arbitrażową w ce- 25 marca 1933 roku o upoważnieniu Pre 

Wszyscy pracujący mieli powierzchu wego, ministerstwo przemysłu i handlu ' Iu doprowadzenia do zjlody w tych kwe zydenta Rzeczypospolitej do \\'ydawa-
~ \Vych ubrań zwykłe bluzy robocze, wi; zażądało przedłużenia konwencji eks- ' stiach. I nia rozporządzcń z moq ustawy. 
docznc było. iż podporządkowali się 0- I portowej, której termin upłynął z dniem Wedlu?,' obowiązującego dotychczas I Ten sam numer Dz. Ustaw przynosi 
\; i naios trzeis7cmu ryg;orowi woiskowe- 31 marca r. b. oraz utrzymania nadal statutu polskiej konwencji węglowej -1 dalej ustawę z dnia 24 marca 1933 o 
ml1, albowiem w chwili naszego nadejś I polskiej konwencji węglowej. Głównem miał węglowy narówni z innemi sorty- nadzwyczajnej daninie majątkowej 
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09 Tu r .. 
W ARSlA W A.. 12.10 Płyty gramofonowe, 13.20 Kom. Met:oT. 

11.4.0. Codzienny Przegląd Pruy. 11.so. Ko. Z Warszawy, 15.10 Transm. z Warszawy, 1~.30 
muniJk.a t meteoor. 11-57. Sygnał CU6U. 12.05. Glerda zbożowa 15.35 Płyty gramofonowe, 16.00 
PIQlllro&m na dzień hietący. 12.10. Płyty gramo. "Listy i progr'amy" W o.l>r. ~yr. J. S. Petry, 
IOII100we. 13.20. Komunikat PIM. 15.10. Ko.mu· 16.15 Płyty gramofonowe. 16.2~-17.55 Transm. 
n:d<a.Ł Pań.slw. 106t. EkS'j>Orl. 15.15. KomU!!1~kaJt z Warszawy, 17.55 Program na dzień następny,\ 
f;osl>odarczy, 15.25 Przegląd komunikacyjny, 18.00 Odczyt dla maturzystów, 18.20 "SiJva re-
15.35 Skrzynka pocztowa 15.50 Płyty gramofon. rum" 18.25 M1Jzyka lekka z Warszawy, 19.00 Ko -t ~Cł' fl-'mOWO 
16]5 f'!ancuski (Jrurs element.), 16.40 Odczyt, feJjeton M. Sterb6wny, 19.15 ROJ:ma i lo~i, 19.30 ; zmal Ot) 
17.00 RecItal forleop. Z. de Meyere, 17.55 Pro- -21.45 Transm. z Warszawy, 21.45 ?r? TrzY '

1 

. 
gram na dzień na·st~ny, 18.00 Odczyt dla ma- pytajniki w oopr. M. Nowiny, 22.00-23.30 Trans. (lu.) - Gdy Maurice Chevaher przy-

Przed s,dem stale pewien ,oś~, oskartony turzysŁÓw, 18.20 Wiadol/1ości, 19.00 Rozmaitości, z WarszawY. był do Hollywood, pierwszą piosenkI; 
fał • l k 19.20 .. SkrzYl1ka po.::ztowa TolnFcza'" 19.30 "Na angielską J'aką zaśpiewał w teatrze o szowarue m e a. wKlnokre1fu", 19.45 Pras. Dz. Radl., 20.00 "Bo-

Prokurator w IIwem przemówieniu domagał I hat~rowf.e', operetka w 3-ch aktach, 21.45 Skrz. Hollywodzkim byla "Na farmie". 
się surowej kary dla osl[arżonego, twierd:z,c, że ~oczt. z cale "Adria", 22.55 Komun. meteor., S Z C Z ę ś I i W e Losy Obecnie usłyszą ją wielbielki i wieI-
Olkarlony wiedział co mu grozi za fałszowanie 23.0(}-24.00 Muzyka taneczna. ciele Morysia w jego ostatnim filmie 
tywności. mimo to gałszował mleko. 11.40. Codz. Prz~~:dK~~y. 11.57. Sygnał do l-szej kI. j "Historja do poduszki". 

Pod koniec r07.prawy sęd.da zwraca się do cU\.Su 12.10. Płyty g~amofo.nowe. 13.20. Tra~ 27-ej Loterji Państwowe .*: 
oskaroiJIego z zapytaniem co ma nil swe uspra- misje z Warszawy, 13.20-15.30 Transmisje z poleca największa kolektura Pięćdzi1esiąt "prawdziwych" aeropla-
wiecIliwienie WalSZawy, 15.35 Płyty gramofonowe, 16.00 W Zagl. Dąbrowskiem nów wOjennych zostało specjalnie przy-

• Hejnd i pieśni majowe z Wieży Marja.ckiel, ST H L I EJ H d będ - Chciałbym tylko zadać kilka pyta6 pUll 16.25-17.55 Transmisje z Warszawy, 17.55 Pro- wiezionych do oIlyw.oo i ą one 
prokuratorowi - odpowiada oskariOłlT. gram na dzielI następny, 18.00 Odczyt dla ma- • ZUżyte w filmie "Orzcl i sokÓł". Łatwo 
~ Proszęm turzyst6w z Warszawy, 18.20 Krak. wiad. bież., . s~ę domyśleć, że będzie to film wojenny . 
.;;.. PrzepraszlUtl pana prokuratora - zaczy. 18.25 Muzyka tan~<:zn~ z Warszawy. 19.00 ~~- W Sosnowcu, 3-go Maja ~3 Wystąpi w nim trójka 'popularnych dziś 
ok' C k to i C'lyt, 19.15 RozmaItOŚCI, 19.30-24.00 TransmISje W Będzinie MałachowskIego 1 rrw'l'azd''''rów _ fri·edrl·'C March, Gary Da II uoaJ. - zy pan pro ura r zna s ę na z Warszawy '. b u · • 

mleku?, . W Dąbrowie GÓrn., 3-go Maja 4 Omnt i Jack Oak.ie . 
..:. NIe .. Od tello Iqt tu pan rzeczoznawcal POZNAlQ'. W Zawierciu, 3-go Maja 1 ,." 
- Dobrze •• - j zwracaląc się do rzeczo- 11.40. Pl1Zegląd Prasy. 12.58. Sygnał CZlasu. W Grodźcu, Kościuszki 3 Podczas filmowania "Króla dżungli" 

DaWcy oskariooy pyta. - Przepraszam pana 13.05. K~cc;rt z płyt gramofo1lO'wych. 14.00. GłÓwna wygrana BusŁer Orabbe, wYstępujący w roli t y-
. G'ełda plcn. 14.10. KomUI1!ka.t goepoo. rołn. 2 O H-

rzeczozn.',Vcę, czy pan z~ się na prawIe?" 14.15 Komun. gospod,-roln., 16.40-17.55 Tran,gm. · 1~1. tułowej, zachorował na ostry atak śle-
- Nie ... - odpoWiada rzeczoznllwca. - z Warszawy, 17.55 28-m:t pogadanka z cyklu l. • ~P • pej kisz.\d. Ale przecież trudno wyobra-

Od tegG lest pan rrokurator._ "fa.ce<:je przyrodnkze": 18.00 Od,:zyt dla ma-I W szczęśliwym przypadkU zić sobie "bożka pu!Szczy" z bIilZną ... po 
- No?.. Więc cze~o chcecie ode mnIe7._ turzystów, 18.2q AudYCja dla żołmerzy. 19.05 wycięteJ' ślepej' kiszce i biedny Buster 
- '. Nadprogram z Ilustr. muz., 19.28 Sygnał czasu, W i Ć i ł ć li" I Pan prokurator Dle zna się na mleku, pan ue- 19.30 "Miscellanea radiowe". 19.45--21.45 Tr. z yc ą przes a w SCJe mUlsiał cierpieć, a oopiero po ukończe-

czoznawca nIe zna się na prawie, a la mam się Warszawy, 21.45 Płyty gramQfonowe, ZZ.OO- niu obrazlU pozwolono mu poddać się 

znac. j na mleku l na ~:awie7.. 22.15 Sygnał czasK.HOWICE. Do kolektury Loterji Państwowej St. operacji. .. 
dl * dl d t 11.40 P:t1Zoegl~ Prasy. 11.57. Sygnał ClU6U. Hlawskiej w Sosnowcu, 3-go Maja 23. , •. 

Tełegram ban arza by em, o onyl 12.10. p'tyty gramofonowe. 13.20. Kom. melteOtr. P d l ć' 'l' l Vi'lla Delma, któreJ' sztuka "Zła d~1ew-
.- Mogę przyjechać dopiero futro, ostatni w \Vla,~o,~a.wy. 15.10. v-munika1y II: W'a.rszawy. roszę na es a mI szczęs Jwy os 

~ .V ,~l\.AJI d l j kI cZY'lla" przyn~osła sławę scenkzną 
9001.4 nie zabiera woł6w. 15.30 Komun. gOSIPod., 15.40 Płyty gramofonowe, O -sze.: t SulvJ'l' SI'dney, Wyst,,,nl wraz z W'q w 

... 16.25-17.55 Transmisje z Warszawy. 17.55 Pro- ...... ćwiartek po 10 z. .. ~ł' 
* gra1J1 na dz. nas tępny, 18.00 Transmisje z War- ....... potówek po 20 zł. filmie "Podnieść''. 

Nauczycielka w szkole zadaje dzIeciom py- szawy, 19.00 Od,czyt, 19.15 Rozmaitości, 19.25 całych po 40 zł Partnerem Vi'llY i SylvH. będz.le Geor-
twel Komun. strźe1eckie. 19.30-21.45 Transmisje z I .... ·..; . . R ft 

_ Powiedzcie mi, kiedy matka lest na'_ Warszawy. 21.45 Skrzynka pocztowa techn., Nalezność w kWOCie zł. ..... prze- ge a. 
22.00-24.00 Transmisje z Warszawy. kazuję równocześnie przez pocztę. Rzecz charakterY'styczna, że scenar-

aczęśliwsza?.. Itnil i nazwisko jusz teg.o filmu napisała również Vina, 
- Pierwszego, gdy tata przynosi pienIą- WILNO. .. • 

duł - odpowiada Feluś. 11.40--13.25. Tra.nsmis:e z W<lJI\S'lIawy. 14.40 dokładny adres • , 
•• Program dzienny. 14.45 Utwory Cezarego Charles Rlłggles, znany aktor wy-
• francka. 15.15-15.25 TranSom. z Warszawy, twórni Paramount, jest rodzonym bra-

Mbnf fest aktorką. Mlmł ma męta. Miml 15.25 Audycja dla dzieci. 15.55 Piosenki lekkie, W l R l f'l 
ma matello chłopczyka. Synek Mim! nazywa się 16.25-17.55 Transm. z WarS'Zawy, 17.55 Pro- tern 'es ey ugg esa, reżysera 1 mo-
Adas'. gram na wtorek. 18.00-18.20 Transm. z Warsz" WAŻNE DLA PAJ'Q'! Ceny kryzysowe Magazyn weg-o, !pracującegO W tej samej Wy

M6d "Diana" poleca eleganckie szykowne h· twórni. 
Miml rozwiodła lJ1ę z mętem. Synek po· 18.20 Wiadomości bieżące, 18.25 Peljeto.n reg- pelusze po 7.- zł. R6wnież przerabia szybko 

ionalny. 18.40 Odczyt litewski. 18.55 Rozmaito.ści •• * zosł,a!. tJrzt nieJ. Mim;;. poraż dr~lli wyszl 19.15 WiJ. kom. Slport., 19.30-24.00 TralJłsm. z wedtug naj nowszych żurnali po 2.50 zl. Uwaga 
umIli. Wuszawy. na adres: Kraków. Węglowa 3 (Róg Krakow· Pierwszy film bridżOwy!... Nazywa 

Po ,Inble wraca ze swym nowym małżon- . - , s_k_ie_I).;.."' _ __ ~ ___________ -:-_ Się "Wielki szlem". Narazie prapremje-
kłem do domu~Adaś przygląda się uwainie no- LWÓW. . ra oczekiwana iest z wielką niecierpli-
wej' osobie. Matka poucza gOI 11.40 Przeg1ąd llrasy, 11.57 Sygnał czasu, \\'ością w New Yorku. Do nas film ten 

- Adasia przedstaw się ... To Jest tw6j no. 11111111111111 II !I I 1111 III II III IIUIIIIIIIIIIIIIII 11111111111111 1111111 II II III II III II IIIIIIIIHI II II II II 11111 1Illllllllllllllllllllllllll1l1l1l11l1lllJlIIIIlllIIIIIIIII1ll11I1I1ll1I1Illll, zawita prawdopodobnie dopiero w przy-
wy tatll~". sztym roku. 

_:~:~ :.;;~~r~ :~~~!;!: \~olnJ ~oU~~ ~o mona ie~t warun~iem ~Jtu ~ol~~i. 
•• * 

dobtyl_ 

"P zwólc • m " " C ••• 

George K. Arthur, znany iom!k ame
rykański, ukaże się wkrÓke w illmic 
p. t. ..Służba". 

rając się laSką. dzoną dla nich W wie1/k,Iej sa:ll starej ofi-
A tam na .dworze płakały łzy jesie- cyny. Tam z'elbrany ludek bawił się ocho-

4 t ni, szeleszcząc wśród pożółkł}"Ch liści. czo przy dźwiękach muzy1ki i pełnych 
- I znów milDęło jednIO lato - może stolach. 

Powieśf sensacyJno-społeczna. 
j1tllŻ ostatnie - pomyślał Zba,raski, star-l TylIro trwj najsŁarsi urzędnicy dóbr 
czym krokiem wlokąc się po szeroki,ch hrabiego zaproszeni zostali do salonów 
schodach pałacu. -I pańskich· 

STRESZCZENIE POCZĄTKU POWlEśCL 
Halina Raiecka. bezrobotna stenotypist

ka, pozbawiona środków do 7vcia, poota.
nowiła z r02p/llCzy utCl'pi.ć się. 

Przeszkodził jej w tem szofer Pa.weł. u 
którego IO'llazła chwilowy przytułek. 

Po wielu przejŚciach Halina otrzymu!e 
'posadę wychowawczyni u 4-letniei Reni 
Zbaraskiej. & Paweł .wstaje ełynnym bak-
serem. 

W Demblankach, w pałacu hr. Zbara
sklch mieszka dumna hr. IzabelJa Sławu
cka. odnosząca się wrogo do Haliny. Do 
pałacu przyjeżdta takte kuzyn Izabelli 
młody Zbigniew Zbaraskl. 

Halina wywarła na Zbigniewie olbrzy
mie wraienie, c.o nie uszło uwagi hrablankl 
IzabelIi. IzabelI. jeszcze mocniej nienawi
dzj tfallny. 

Gdy pewnego dnia stal"'{ hrabila Zba_ 
raw u-pra.sza Halinę do stołu - hr. Sla
wucka wybu.chnęła wŚcłekłością. Pod jel 
wpływem hr. Zb rur aski skapitulował, i Ha
lina 1'1e zasiadła do stołu więcej .razem z 
państwem. 

ROZDZIAŁ 24. 

Jesień. 

nlało woskowemi śwrecallll, wkmcami Na:zaju1rż w czasie wieczerzy rez. Tam zaś było rojno i gwarno. 
kwiatów i wspomnieniami. mawlanQ o wyjeździe z Dembialnek. Część gości z okolicy zjechało rano. 

~wLęcono zaduszki za umarłych. Rocbtina hrabiJego miała spędzić resz- ta:k, że do obiadIU zasiadło kilkadziesiąt 
Stary Zbaras1k,i S1pędz;il dłUlg-i czas w tę jesieni w staHcy. Pod koni.e-c zimy osób, zapełniając cichą z.azwy;czaj ja-

pocJiz:iemiu. mi'<lJoo wYsłać Renię dlO Zakoparrego, zaś · dalni·ę rozhoworem i zR"iełkiem. 
WY'blakłe jego oczy prześllzg-neły hmbianka Sławuc.ka ostat<e'k kamawalu I . Ale. clou zabawy mlał stanowić ban· 

silę po rzędzie sarkofagów zczerniałych prze.pędzić zamierzała na Rivierze. kret Wl·ocwrny oraz całonocna zabawa 
i zapylonych. PowoCi zcz.ęto się pauwwa1ć. taneczna, stanowiąca ewenement tawa-

Oto trumna wielkiego hetmana Ja~ Równocześnie rozpoczęły się w pa- rzyski dla całego Wołynia. 
tliUsza Zł?ara'Skiego, tCg'D ~amego, który łacu wielkie przygotowania .. ' W Iisto- Coraz więcej aut, brY'Czek, a naW'fJt 
jeszcze Jako młody rotmistrz dowodZl? l padz.ie bowietm obchodził patrYlarcha ro- starodawnych karet, zaprzężDIi ,'ch w 
husarją litewską w czasie wiekQl>OmIlej du Zbara'Sl1cich swe 1mien1'l1Y. I rok rocz- czte'ry k·onJe zajeżdżało przed pałac 
bi:twy pod Orszą. me dz.ileń ten święcono ba.rdzo Ulroczyś- de.mbiankowski. 

Ta cY'nkowa trumna kryje kości ~a. cie. Por:oz:st a Will ni szpalerem PO scho-
zy.lego, który chadzał ?ngIś z Lisows1{lm RÓwnietż i obecnie, zgodnie z tJrad}"Cją dach lokaje w bogato złotem ha ftowa
pod M:0skwę, spędzając sen z powiek miał się odbyć w pałacu dembiankow- , nych .li.berjach przyświecali (pol1,ieważ 
przerawnych carów. skbm I"eprezenltacyjny bal1'kiet i wielka wczesnlle zapadł wi'eczór 1istopadr-wy) 

Ten w kacie, to Konstanty; zgil!1ął zaJbawa na ktÓre zamierzało 'IJIl'zyjść ca- wY'sia·dającym gOŚchom pochodniami. 
wraz z Żółkiewskim pod Cecorą. Tam- te sąsie'dlZtwo. StojąCY w drzwiach stary mar~zaje].; 
too dziesięć lat spędził na Sybilrze, Ów Po d'W'Uch ty:godniach gorączkowy.::h dworu, wśród rewerencyj wprow;ll!z:1 
zmarł na emigracji, we francji, dokąd ,przygotowań w lruchni, w piwnicach, w prz~"byl}'ch do westilbulu, a potem dr, 
uchodz.ić mllJSiat po 'POwstaniu: i i>O wie~ ora'l1!Żer)och li lkomnatach bawilallnych, pi,erwsz,ego sa lonu, g-dzie n.arazie w 7.a
lu laf1ach wrócił ~ars~ą 'popiołu, arże?y nastał oczeIdwany dzień. stępstwie 'Ojca honor domu czynił je-go 
spocz~ć na ~ekl w grobowcu famiJIij- Hrabta 'Przyjąwszy !powLnszowal!1ie sY'n. 

Park cfielmblankowSld posmuihliał w nY'm Zbaraskl'ch. od najbliższej rodziny, udał s.ię do koś· Młody hrabia Zbi.gniew wy'glądał w 
Ing-Ie jesiennej. .. A w tych d'WU1ch świeŻY'Ch trnrrmach ciota, alŹieiby w s/k'upiemu wysłuchać świetn~e slkrojonym fraku imponująco. 

Ostatndle li~cl:e opadły z drzew, a złe spoczywają zwłdld dWUlch jego sY\oow: mszy św., poczem powrócił do pałacu. KHka wieków wspanialej kuJtu-ry, dn-
wiatry roznIosły je na wszystkie strony. Stanisława i Jerzego... Tu czekały na niego delega'cje służby bra rasa, pierwsz.orzędne wyksztakeni-e. 

Mgły, wstające z dalekich torfowisk, l - WszY'stko się ikruszy, wszystko folwarcznej ze wszystkich włości, admi- OIralZ wysiłki najlepszego 1<rawca nary
owIjały smutne }j.py w wdawi'e woale. się kończy - myślał stary hrab1a, wo. mSltratorzy, leśniczy i inni fU'tlikcjonar- S'kielgo zrobiły swo}e. I oto nic h:rło a.ni 

Tylko jeszcze tu i owdzie, niby przY.- 1 dząc coraz to ba.rdziej w~blakł'en:i oczy- }~'ze~ skład~jąc sU:l1Owoemu, le~z ~pra·. Jednej 'pary ,ó~~ któl'eby nie <: I)oczęty 
pomnienie radosnego. lata - czen~lemt.Y i ma po rozp~da.lący.cry SIę ka<rme'nmych :V1{!!dlh'\~emu 1 powazanemu dZiedZICOWI z przYJemnoscIf( na wv"twomej postaci 
się jaw~biny. Ale wlatr obrząsał J'e bez I sarkofaga1ch I bU,tW1eJący~h dę~owyc~ z Y'czenl a: ., młodelr.o . a·r?stClkraty, witając{!go z se,l'
Utości. trumnach. Wkrotoe moze przYjdzile 1 SoIOOlzant dZiękował Lm krótko, choć c!·ecznoFclą l z dY'sty1nkcją przybywają-
. W podziemnej krypcie k?ściółka d~m. mnte złoiyć tu głowę. do w!,ecZ>ti1egO spo· z .cblc r1. 1i~·C~ i olj)anowanyc:l ~YS,~W jezo] cych sąsiadów. 

l:ńan.l\Owskieg.o, tam, gdZIe w kamle.,l- czvnku. l b~dę tu lezał między trumną h\ arzy l !1(}zn a . b;r!o wycz~tac, 1'2 WUlh • 

llych s~lrkofa~ach i dchowych trumnach Ż 01W a Stalmławem .. , . . I sza gO ta paml:c ! sympat~a pf'ddnnY'ch, {Dalszy Cią2 Jutro). 
w.oczywal! panowLe Zbarascy, z<lJ)ach- Wyszedł zamyślony, ~o ~d.ple, JX>.CZtClIIl za:urosil łeb na bieS1ade, urZ(l-
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SENSACYJNA POWIESC WSPOŁCZESNA. I' 
, Napisał JAN BILEWICZ. iii G _____ _ _ __________________ ---------_-___________ 0 ____ •• _ 

• 
STRZESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI'lniĆ do tego wyjazdu. Ale ponieważ Re-I Stęga chciał wPrawdzie z nIą wr6- - Dobrze.:. 

Ela Robertson, piękna wol~yte rka I Rex ga musiaia wr6cić do Warszawy, by cić, lecz Rega zmusiła go do pozostania - Czy zaraz oskarżona oonęła? .. 
s~ynr1Y akrobata, przygotoWUją się w Wf)- świadczyć w procesie więc kazała w Zakopanem. - Nie Z łVV'ząi:!k:u nve mogłam za-
zle cyrkowym do wy stePu. Oboje ~ą o· ' I . b' d . 'd . . ... t'~... • gromnie szczęśliwi, gdyż jutro ma -i4: od" ') UZ le na wa dm prze procesem przy Teraz była JUZ pewna, że wszystko sinąć ... Potem nag,le oga~ra mnl~ wJel-
być łeb ślub. .. stać do Zakopanego zgóry uplanowany pójdzie jak po maśle. Była spokojna i ka senność .. . 

W pleknej, woltyżerce ~ocha się skry- telegram, wzywający ją w ważnej rze- ufna w swe siły. Czy nie postanowiła, ' - Aha ... - i obrońca sp.ojrzał brlum-
cielec ckylOrWkuo fktr~ko oraz pewjlen stjal

d
v jhńywa- komo sprawie z powrotem do stolicy. że Ela musi być skazana?__ . fująco na prdkuratora oraz na sędziów. 

. orego nazywa ą "m o z e cem : W· . ze szrama". LęC potem ogarnęła oskarzona. tlat.de 
Po wvstęple Ell, na arene wpadł lek- ja~aś SeJlJIlOŚĆ ... I ookarrona Ul'snęła? ... 

klm, spreżystym krok iem l~ex, Akrobata Rozdział dwudziesty siódmy - Tak 
zawisł na kotwicy pod kopu lą cyrku. A ••• pot b ł? C osik ~ 

Rex spada nagle z trapezu wśród ogól- 'U I..r~IJ~ODJVDl Oanl.u PIJ,(Jn~. - . co. em · yo?... zy a neRO przerażenia. ,g H 7iił iCiI na budziła Sl-ę w nocy ... 
Zabierają go do s:z.pJtala, gdzle akrobata - Nie, ani razu... " 

ł.raci obv~w~e ręce... się do - Nie budziła się oskarżona an~ ra-
MłodzleDlec "ze szramą" 'm marala - Czy oskarżona przyznaje - Czy oskarżona wie - ciągnął da- A " , l t d? 

El~ląskiego. Edmund Staniedn, odwiF La z winy?... lej prokura:tor _ że na sztyllecie znale- zu... N~ZY sZedn mIał a ~a.r y:... ,..t ' 
ą rannego akrobatę w szpitalu, gdzie W()J- Cisza. A potem słaby głos kobiecy ZFoOO WY1Taźne ślady krwi., a 1'V1;z.a"~ - le... awa o mI SIę, ze w'Uzę l 

tyterka ,przekonyw~je go o swej ,m,ło~?l ... ~ L'0111 słyszę wszyst!ko przez sen· .. 
-ł6tr~ kilku tygodnLa.Cb Rex podni6sł &1ę z Z lawy odparł żałośnie: stw.liemdlrono, że StanJiJec:ki zamordowany - Aha ... Zdawało się oskarżonej ... 

- Nie... , WS'tal właśnie tym sz'tYIletem?... Ak' , 'ś i ł 
Fr:.ko nasuwa mu podeirzenle, te nie był Na szybie wielkiego okna bzykała _ Talk, wirem O tern ... Mimo to, nie czy os arzona COS rZeCZYWl c e s .y-

to niC6zczęś lhvy wypa<lck, lecz uplanowan.a h B. Sł' d b ł szala przez sen? ... 
zbrodn~. Niesz.częsny akroba ta przY l'o:ui- muc a. yłO gorąco. once o rana ZaI i am go .. ·. Ela zmarszczyła cwło, jakgdyby 
na 6'Oble, te owego fatalne~o wIeczoru przy grzało nielitościwi.e. Wrzesień zapowia- - Mimo to oskarżona twierdzi, że h· l b' oś ' ć . 
"hnie stal Jo.ooy, który r.a.z jut b'yl kara.ny za dał się upalnie. gO nie zaibiła ... ..:.. iJ>OWt6rzył !prokurator c. CIa a so le c przypomme, wreSL· 
kradzic!. Publiczność, zajmująca wszystkie !k,iwając i1wnltznie gtową. _ Dobr:re .. : cle odparła: 

Po kilku, tyg?oniacb Rex wrócił do() cyr- .. l' d' t' d A . d -Tak ... Zdawało mi się, że słyszę 
k~. Czul Sl~ Jednak tl,e wśród kolegów, mieJsca na sa I sa. oweJ, zzapar ym o - proszę mI poWlie zieć, pOCO oska1rżOlna jak ktoś otwiera drzwi mego pokoju .. _ 
Mlal wrat,enIe, te Jest nJepotl"7.ebuy. dechem wpatrywała się w bladą, zmi- w nocy Okolo godJzill'1Y d mg'i ej wyoho- _ W ? 

Stanlecki namawia ja, by zrczYl;rlowala z zerowaną twarz cyrkówki. Nikt jednak dz1ta zje sweg,o wkoliU1?... nocy ... 
Rexa. lecz Ela nie chce o tem slyszeć. nie mógł oderwać wzroI(u od tej twa- EI-a ,podnIosła głowę. W oczach jej, - Czy oskarżona nie chciała wC3ile 

Tymczasem do Stanieckiego zwródła się rzy. Slkr7'Uc~Tch si'" lzarmi, In.r"""'~rl<l . ..t l~ł S'l'" przekonać się czy to od'PowIada praw· 
dawna jego przyjac i6 łka. Rega Szybska, . . ."'" J.... V ...... b ' ""U:<\Ił. .... dzie? • 

córka bogatego przem.vslowca. Czyni oDa Poraz p1erwszy bodaJ na tej łaWie strach. ... . 
mu wyrzuty, że naw iązuje znajomości z siedziała tak piękna kobieta. Nawet wo- - Ja ... - bąknęła. - Ja nDe wycho- -. Owszem, ~tężałam w~ystkle 
"cyrkówką'. , iny który nieJ'edneJ' sprawy był ]'uż dzltam w nocy ... nJbe 'tlmchod'zL·t"'m Z me. swe Siły, aby wYC'lągnąć rękę 1 odkrę-

Rex sam rezygnule z po~lublen:~ Ell 1 za , .' . . "J łaJ cić \kontŁakt elektryczne' l ki lec na.mową Stanie.ckiego cichaw;)ffi wymyka sWladklem, wlePIł zachwycony wzrok gO pokOju... - I, ]. amp' '!' ... 
• ię z cyrku. Staniedci miał mu zapewnić W cichą, skuloną postać oskarżonej. - Jakt.o? ... _ zdziwił sl-ę prokura- me. wem co ~o było ... nie mIałam SIr... 
po,adę, o czem nikt nie wit!: • Przewodniczący poprawił okulary, tor. - Są świadkowie, którzy widzieli RYłam z~pełnle be~władna ... 
El 

PObuc l.ęczceJ Rexa
k 

Slalllleokl Il.IlmaWlłl przewertował kilka stronic szepn<lł coś oSIkarżoną. ", .. nchodz.ącą w ... ·ocy z """"",_ - VlIęc oskarzona starała się wy-
ę, a V OpUŚCI a cyt' • ,..." J' IV. IJV-' Ć k .. ł t k t ' 
Ela p() dlul!kh namowach przen()~i się z do swego asesora i mruknął: kojil.l ... Oskarżona nie j1est chY'ba :'1lllla- c~ggną rę ę 1 me mog a e~o us. u e.cz-

cvrlru do palacu .StaIllieckie~o, gdzie r~po-I - No, dobrze, dobrze... tyczką, która nJi~ wie nk o swY'ch no;:.. UJ C' ... Dobr.le ... A proszę mi pO~I~dzleć. 
czyna, s!ę dla nIe) nowe tycIe. Prokurator oparł łokiec o poręc,z fo- nych węd!róW'kach ... WIęc oskarżona nie czy oskarzona widziała rÓW1I1l ez kto 

OIClec namawna Edmunda, aby zerwał t l . b ·t· ló k' 'I . . ł ..tl_ +.... wszedl do pokoju? 
z cyrk6wką i o!enił &ię z Regą Szyb!>ką I e u l aWI SIę o w lem w zamys emu. prz}'fZlnaJe s ę 'lIJ\.J LoCgO, że wytszła w no- ~ .... 
gdy t to mu je"t potrzebne do je~o :nterl'.$ów: - A czy okarżona może powiedzieĆ cy ZJe s~o . rpoikoju?... ~Ja znowu zamyśhła S1ę. jakgdyby 

,Ela czekała derp!fwi ~, ' s,ą dzą<:', ta zt)- jak to byto ? ... - padło nowe pytanie. - Ni~: .. Nie 'PrzyZnaję sIę... chCIała WyWołać dawno zapomnIane 
,tanie wkrótce toną Sta.l1Ieck ~ el1o: - Nie wiem jak to się stało ... Ja niC' -Czy oSkarilana kochała Stan~ec. obrazy. 

,Pewne!!? WL1!~Zo.ru, ~dy I!lIed zlałs w sa- n' . 1,1 ? - Nie· .. - odparła po namyśle -
101l1ku z kS I.ątku na kolan<tcli, lokaj zamel- le wIem... \;lego ... N' .' . . . 
d.ował przybycie jakiejś pani. - Więc proszę powiedzieć wszystko - Z POCZą'tnru - talk. .. Porem zn1e.. le ~Idzlałam ... Pamiętam tylko, ze coś 

Ela kalL!lta ją wprowadzić do ulonu.. jak to było przed tern morderstwem... nawf.dz.iłam go... CIemnego stanęło na progu ... Nie wiem 
By/a to Reg~ Szybska, kt~ra uprzedZI/a Skąd oskarżona wzięła się w Warsza- - A owej nocy tTdy stal si'" 6w nie- kto to byt.. 

I!1ę. że Stame,kJ z nla sle .tCOl I wy~na!a ją . P . .. 'l' 'b...... C t ó l b ć St ' k'? 
na poddasze. Edmund po przyjeździe po_ WIe... roszę sobIe przypomnIeć Jak tOI sz~zęs' IWY W1"padek, Jakle uczucie do- - zy o m g. y ~nlec l -
twlenlzil te smutną dla Eli wiadomość. było... mmowało w sercu .oska'rżonej? ... Mi!ość, pyŁał w dal~zym clą.g~ o~ronca. 
, .Edm~nd Stanieck! naletał do komitetu Ela podniosła się. Szmer podziwu czy n.ienawiść?... . -: ~a.tplę .. : choclaz wtem ... ale . zda-

hOJ nkoroś" ,ego, urz! adpzalJ~kcegNo Wklel kkl k?nkturS przeszedł przez salę na widok calej' J'eJ' Chwila ciszy wreszde rml1e:tTa s':'" Je mi Się, ze nIe ... mam wrażenIe. ze to 
p e no, CI na ea II o s ę. a OT! ursle ym . h'~ !. i" 'V • l b ć kt ś . b ,..t. . b miała być wybrana Królowa PI<:knośc i. dla postaCI. clc y g~ oskrurzoneJ: musla y . o lUny... aruzleJ ar-
które) różne towarzystwa przt'7naczyly Więc jak to było? ... Rękę przesunęła - Nie.nawlść... czysty ... I wyzszy.·. 
Il\cznq nagrode w sumie 50,ąOO zlotych. , po czole ... I zaczęła sobie przypDlninać' Prokurator uśmiechnął się i spOjrzał - Dobrle ... O kt6reJ pani wstała? .. , 

Rega &ybska e>tara Slę o uz~kanJ. . h k' . d'6 Z·, · - Było b d ś' M' 6 pierwszej nagrody na ko.nkw'sie piękno~ci. CIC e, spo ojne zycie w cyrku, mIłość n:t sę Zł w. a{pl'sał coś na kartce pa- ar zo wcze nIe. oze sz -
ulictny fotograf wysyła z.a po~red nic t\Vem kochanego Rexa, przedślubne marzenia, pleru, poozem zadał na'5tępne pytarrie:: sta. , 
za~ładu .folo.grah:zneg.o ,.A i.d~". fotografię nieuchwytne drżenia rozkochanego ser- - A dlaczego na rękawIczkach ()skar- , - Jak się panI czuła po przebudze-
Eh rÓwnJet na 6w k(}~urs, ZdJ,!cle to do- ca ... A potem ten dzień przeklęty gdy żonej widoczne są ślady krwi? nlu? .. 
konane z0\5lało w Cz.Mle, "dy Ela po opu- C"t 'T . b l .:" ?! W l' , . Ik' s,Zcteni.u pałacu błąkała się po ulicach Ito_ ,:. a;niecki poraz 'Plerwszv przYSlZedł do - O rue y y mOJe rę{kaWI'ce... - L e... g oWJe czu\am W1e· I 
licy... cyrku, g'dv zmi'erzyl ją od stóp do gło- - Czy oskarżona nigdy 'nie nosiła chaos., . 

Wahztrl ewe zaw~la do łanIe go hotelu, wY SW'OO1 bezczeI.oom spojl'renlem, gdy takich rękawic?., - Czy nle czula pani w pdk01U żad-
Tego samego. dl:!1Ia. Ela z.o~tał~ lI.re.szto- uśmiechnął się do niej potem co . ,le- - Nfe... nego zapachu? ... 

towa.na. W komLSar}lICle dOWladul& sIę ku, ' a w A ..t ..... _... O Ś f k d b . swemu wielk iemu pnerateni.u, te ubc~łel cz6r u.smiechal S'!Ję z Iloży cy,rk.owej... - .na tyUL.'IJt:l1l przed moodJerstwem - wszem ... ,<:.o a g y y.:. me mo-
nocy Edmund Sl.anieeki 7)06lal za:nordowa-

I
I Przypomniaał sobie ów wieczór strasz.. przy\potmna oobDe aSikaTŻ<ma pewną glam tego okreS'hć... ale pamIętam, że 

ny i znalezio:llJO prz~ nim fej sztylet. I1wY, gdy Rex S'Prudł z traJI)elZlu... :przejażdżkę?... gdy wyszłam na ulicę, odetchnęłam głę-
Poz~tem w w,alIzce Jej znaleziono po- Łzy ni....nows.trzymane ~'yWaly "'" Ela znowu spo}J1zała trwOlżme na uoko Jakgdybyrp wyszla z bardLO dusz-krwaWIone rekawlce. . ""F ;:)OV!}'V ' k' 

, Podczas konkursu Ela I Rega Szyb ska jej śmad.ych, alksamltTIych pdllczkach ... prokuratora. nego po ,OlU ... 
otrz~ma!y. po r~wll~1 ~Ioś~l ~l?sów. Eli Towa·rzY'szyt jej cichy płacz kobiet - NIe przy1pomlnam Slobie... - od-I - DZIękuję .. · w:tęcej pytań nie mam, .. 
brom! zaCIekle 'fIelki jel WielbICIel, artysta- siedząc}"Ch na sali... paTIa wo.lno ciJchym głosem. Sąd przy.stąp,lł do badan~a świad-
m~~~ts~~z~~;a~~!' u Stegl swój portret, WSZYlS~Y' słuchali ją z rosnaca. uwa- - OSkarzona nie IPrzY'~a so- kfw. Zeznama pl~rws~ych ~wiadków 
chcąc go w ten sposób przekupić. lecz ma- gą. ble ... Szk·oda ... W takim ra:zie. mDte ja n·e byty dla oskarzonej pomyslne. ' 
larz, palajl\cy '!l,ilością do Eli, którl\ zna A gdy doszła w swem QJ>omadanfu prZYlPomnę osIkarż,onej... To byto alru- , Ela denerwowała się ogromnIe, pil· 
tylko z fotogr~fJl, nie chce o tem słrs,zeć. do owej ikry tycznej ","-'r Iz:s:rnz.ymata rat na tydzień przed morrnerstwem bllczność również zdradzała wielkle 

Pewnego WleC'ZOI11 Stęs!,a po.dsluchu)0 w ~."""'J, W oI....d I l Osk ... d' i 'k ' knajpie ro.zmowę dwuch dra.bów, z który;:b s'Ję na ch willę. 'Tl'l'C, z e: ę... arżona wyszła ze Sta- po nIecen ~ ws, ~tek czego przewodnJ-

jeden przyznaje się po {}:.janemu do j.a.kie- - Nie wIem jaJk to 5J~ stało ... - rze... ni'eckfm z lJ)ałaou ... OSikaJrżooa miała 7a- C'ląCy mUSIał nleJedndkrotnie interwen"
g~ś morderstw'a, za ·kitóre od.powiMłA me- kla. _ Ale to wiem: - jestem niewłn- cząć uczyć sfę sz.oferkL Wtedy Sta- jować, aż wkońcu zagroził opróżnieniem 
wmna cyrk6wka. . . na N!Je zamordowałam Staniook!letTo niecki wręczył ()iS;karżotlej te r..n·awice sali. Tego 8a.mego wtec~OI11 Stęga udaJe eJę , '" '" , ! -..n'ł' M . :r'\. K" . przypadkiem do "Cyrku Guliwer~" i x;a- choć bardzo mnie skrZyWdził ... Oatow'a rLJ'CIl\..!, asz, przydadzą ci się ... . ulmmacYJllYI? pun~tem plerv.rszego 
wiązuje znajo.mość z kl0':"llem Fnl<o zw~e- byłam raozej sobie tycie odebrać, n,lż - Nleij)rawda!... On tak nie l)Owi~ dnIa były zeznaUla lokaJa który przeko-
na się, t>r;ed , nim: OipoW'Jadając o L!JW~i rue- jemil.l ... Położyłam się wieczorem spać, dzfal!... - zaipratestowała. nany był. iż ,.tylko ta cyrkó\vka mogla 
szczęśliwe) ffillOŚC"l. Ś Ił ł T I A j3!k? P Ol -..;~ • ..I} ~'ć' zabl~ n s "'. 'kt . li Rega wynajęła dla Sh;gi mieszkanie w a zra;na opu c am pa ac... ego samego - ... 11 S1Zę :poWl'!;IUZle.... a z~go pana, Dl mny... . 
śródm i eściu, dnIa przed wieczorem wstałam prz.y- A jalk:?.. - Skąd to przypuszczenie? - zapy-

Stęga angażuje Rudziaka w chUCLktme padklem aresztowana ... W komLsarJaC'lle - Nic me m6wił!... Bo ,nlie dawał mi tal prokurator. 
posługacza nie w:iedząc o tem, i.t jut on dopIero dowloozlałam się o co nm!e 1)(r żad,nyoh rękawic! ... To nieprawda!... - Ano-.. - odparl lokaj. - Tak mi 
mordercą Sta.necktego. d I J J . "'Il "r W talklm """"""""ż ~ I d~'owI si'> j k ś -..Id . Rega dowiaduje się o tern l prosi swe,- ~ą zalą... a go nie mu atn ... 10 są mo- - il"aZ1Q 'liN e ~w a;.~ e 'ę a o W' ZIl .. : .. 
go ojca, z którym spotkała sIę w "AdrJl', Je ostatnie słowa... się my6ą ... P.rzepraslzam ... Na;razfle Dllle -- Proszę mI poWIedZIeć ... - badal 
aby wystara/ się o posadę dla Rudziaka, I Ela zaml1kła, mam więcej 1}Y'tart... g-o dalej przedstawiciel oslkarżenia pu-
\Vzioł gO do sie.bie d) St Przewodniczący IZWr6dl ~ do pro- Cisza. Pndlru'raror nadałl !baw! ~ię blicznego. - Jak to było z temi ręka-

Nadszedł dZIeń rozpraWy są owe. ę- 1_ t . oł6w6de:m P-"-·.....AI..dcz UI~.l i'? P . 'bl'" ga bawit wówczas w Zakopanem. I\ura ora . . 'I:ot:'W'UUlIl ący 'SZ' 'Na CZf',... w camI ..... r?szę SIę ~ ~zyc do stotu ... 
Z IJośr6d cyrkowców powołano na - CZy pan prokurator ma ja'kfieś py- go.ś w aJktach. CZy poznaJecJe ręka\\1ce, które leżą nll 

świadków tylko klowna i Guliwera. Oby- tania?... Obrońca patrz;y na przewodniczące- stoJe sędziowskim? .. 
d'Yai ,siedzieli, wraz z ,inn:v:mi ,ś~ifd~~m~.w _ TaJk j.est - od!paJrł prokiwrator, 00- gO. Ela siedzi ze spulSlZCzoną ~t·owa.. 00- Lokaj wziął do rąk wielkie skórzane 
~1~1~1~ ~ł~6~nF:żekR~~r~ S~~lbsk°a.eJ l, le- ktada;ąc ołówek i zwracając s,fę do rąco. Mucha bzyika na szybie... rękawiczki. WsZYSCy Wl~pili weń 
zla a a " )skarż()!1ej, zapY'tał: _ Czy oskarżona - Pan .obrońca ma py.taniJa?.. wzrok. Pn~z chwilę na 'salli sądowej 1'a-

Urządziła się ona bardzo sprytnie. N8 przyzooje się, źe sztylet, ja;kij znalezio- - - Tak.. , nowała grobowa cisza. 
t<l1ka dni przed procesem namówiła jed- !10 w polkolu zamordowrunego, Jest jej - Proszę mi f)O'W'iedzileć - zwraca 
nak Stęgę , aby wyjechał z l1ią do 2,11<0· własl1'Ośclą?... :.:ie do oSlka'rżonej - jaJk oskarl.ona s:pa.- (Dalszy ciąg Jutro) .. ' 
pan ego. Malarz dał się wreszcie skło- - Tak, przyzna.ję... la owej krytycznej nocy? •• 



MJi [D1n~KA ~~~ W~~ll ~ "(HAtli nl(MI([KI[~1 (.~1e~~~~:~~~~~~:vCY 
lm poniesionych klęsk Ul armii panuje nastrój boiowy ~fJE~~~:śa~~r!:t~:ł~!:,f~t?j, 

(rw) Ostatnie zażarte wal:kL. toczyły grywają bardzo poważna. rolę w annjl sta'llowiska w Wojskowej AkademJI w mIeszkanka ledn:eJ z w"osek. YOf,l{shlru, 
slę w Dżeholu, !ponoWlnie 'Lwrócłly uwa- chińskiej. I talk np. kapLtan sztabu gene- Pelklnie. Pozatem w annii chlńskiei która udawała SIę na operaCję do Man 
gę całe&,o świata cywilizowooego na o- rwlnego, baron von Wangenheim jest czynna. jest specjalna "brygada roSyj- ch e'sreru· 
weglO 1oolosa chińskiego k.ttóry od wie- ruttache przy sztabie genera:lnym mar- ska". w skład której wchodzą kadry ro- Przymusowy posMJ w polu przypra
lu już lat rozszarpfl!ny' zarówno prtz.ez sZ8.'tka Chan'g" Sue Ltang. Generał We- syjskich emigrantów, którzy schronili wił chorą o utratę przytomności. Udałp 
wrogów zewnętrznych jak i weW1l1ętrz- tżel!l. były szef departamentu komuni- się tutaj przed zemsta. bolszewtków. się ją jednak przenteść z autobusu do 
nych. broni się mimo to mężnie i wy- kacji arnnji n~emieckd-ej jest mÓ'~giem Armia chińska, kończy p. Campshi- na}bliższego hotelu, skąd zatelefonowa~ 
trwa},e. głównej kwatery chińskiego sztabu ge- re. aczkolwiek ~muszona była opuściĆ no śpiesznie po nt:lJbllższego lekarza, ' 

Dziennikarz anglelskd Per\:y Champs· neralnego. Inny znów oficer niemiecki. Dżebol. znajduje się jednak w pogoto- mieszkającego w od'leglości dwU'ch mnl I 

hlre, kJtóry niedawno powrócłł ż Chin major Hummel. jest\: obarczony specjalną wiu boJowem i ożYWiona jest duchem od hotelu. ' 
opisuje w następujący sposób swe Wlra~ misją obrony Pekinu w razie atalku. nadziei. Panuje w niej entuzjastyczny Ody lekarz opuścił swe domostwo, 
żenła z pObytu w lkJrainie Żółtego Smo- wojsk japońskich. a porucznik Puchs, nastrój, a wodz,owie Jej przekonalni są. szala'la burza śn1eż,na, niemal un1emQżIi
ka- ' słynny ongilś lotndk niemiecki, dowodzi że riaideidzde dzień, gdy Japończycy, wiaiąc posuwanie się naprzód. Doslow' 

Jest fa:ktem ntezaprzeczon'YTll' :te ().. powietrznemi sLlaml Chin. wypędzeni zostaną zarówno z Dżeholu nie na czworakach, szukając p,oomacku 
ftm'Lywa japońSlka na Dżehol miała Jed- ChIńczycy ~orżystają również z u- jak i Mandżurji, owych prastarych pro- drogi. lekarz doczótgał się do hotelu 
ną przynajmniej dIOdatnie. cechę a mla- sług liamych b. oficerów armji roSYi-1 W'incyj chińslk1ich, które są ozęśolą skła- gdzie w ostatniej ch will i udało mu się , 
n owici e, przyczyniła się do ostateczne- skiej, z których ki1ku zajmuje poważne dową Wielkich Chin. uratować zagroż.one życie pacient"!, 
go zjednoc'Zel11l1a PQSzaJIllanych J: pokłó~ "WP 
conych młęd'ZY sobą prowincyj ,wielkle- p I 
:l~i~:~~::~ Dfa n-a dla udzi PfzBSladowanych przez os 
ł:ł~io1~Lj~~a ~~~: Kandydaci na samobójców odzyskuJą ochotę do życia:" 
dv."lIe, 14cz~ce olrolo 220.000 ludzi znajdu-Je. się pod dowództwem marszałka Z intcjaJtywy Ann~ Zbawienia pOW-I tylko materialne poparcne, ale ta,kże il d'ziną napływają pacjenCi do poradni. 
Chang Sue Llanga, ~óry ma d'O swej stała w LondY1Ilie w1eke humanitarna przeciwdziałanie samobóistwom I nledo- Nieraz zgłasza się ich kilkadziesiąt ,na 
ipQInOcy .$.enera:ta Tang Tue Lina. jaJk'O "pOradnia dla mużonycb życiem'': Pow- puszczanie wogóle do tego rodzaju osta- dobę. Zgłaszają się nie,tylko młode 
szefa szabu gtmeraJmego. Trzecia zaś stała ona w fOku 1906 l miała na celu tecznOści. ł dziewczęta, trawione jakąś przeżytą . 
arm1a. będąca pod 1romendą ma'rszatka udzi'e1ooie pomocy moralnej J material- Personel poradlni stanowIą wy'kwaH- tragedią osobistą, przychodzą takż,e 
Haw ruohu, 11CLY 180.000 llJ.ldzA. WreSłZ- neJ osobom, które usiłowały popełnić fik'owa:ne sily. PosIadają one nietyIko młodzi ludzie. kt6r~y stracili posady, 
cle cr:warta armja pod 'komendą mar- samobójstwO. . wiedzę fachową, ale od~nac'zają się ta:k- przychodzą wreszcie dzieci, których już 
szatka Chmg Kad Szelka głównooowo- Na wzÓr ~n~Iskt, pOWstała w tych że absolutnem zdrowiem oraz równo- w zaraniu życia smaga bezlitosna o n~
dz;ącego armją chi~ lLczy 200.000 dniach w W1edn1'U podobna poradnia. wagą s-Lł flzyczny.ch i umysłowych. Są dza i głód. Wśród tego piekła cierpień 
~_! • ktÓrej zakres działania jest o wi'ele ob- to życiowi optymiści. wzbil·a się szloch rozpaczy starslych k'o-
bUifl1ierr;y. . j M b .. ..l N'c katdemu wtadQmo, te rząd ohli\:- szemIe szy· a ona ow·em na celu nie- Każdego wieczoru między 6-9 go- blet, które wodzą oślepieni z bólu oczy-
ski l"02lJ)Ol'Z'Ądza wlasnem~ fabtylkaml ma po drzwiach poczelkalni. Otu parę 
broni w Hannu ł N8JIliJdnic, lktIlóre pracu- 11'0 PO I g~~ obra:lik6w: 
ląc pód kier()~ europejskich'" _ O Z nr. .'f Przed lekarzem pOradni staje mlo.,. 
dyrektorów. W gol'ąC'll1OOwem tempie ar dzleniec. typ wykolejeńca zniechęcony 
przygotowują sprzęt wojenny I fabryki naiezw ".'11 pro.:es O ou.or.dwo do ostatecznych granic. stara się dobro""o 
karabin6w maszynl()Wy1ch ł annat znał- piosenki clą i perswazją dotrzeć do jego duszy. 
~uJa si~ w Sz.a'lllg"haJu ł w Wampo!O, nie- '(z) Na pllipterze i płytach gramofo- George, ktÓry WystęPował przeclwko Po długich i cierpliwych !indagacjach 
daleko Contan'd. • nowych, w milionach egzemplarzy roz- najwięks>zemu wydawnictwu płyt gra- młodz'ie·niec wybucha płaczem. Ze skru, 

W chińskim S'J:ta!błe generaln'Y'm, powszechp:iona , ję!\t w Ameryce senty- mofanowycQ w Ameryce. Sąd ,na pod- chą słucha rad I wskazówek swego 
przebywają w charaikterze stałych do-' mentalil.a"'pit>S"ei11k\ p. t. "Copozostato stawie zeznań ·wiatygodny!h śwladków uzdrowiciela i pO pewnym czasie wy", 
r"'dców f"J'en"'ra,t.~.d.e LI d ! O ,A ta N 97" t 6 chodzI z aab1netu dziwnIe pokrzepiony 

... 6 "IVW~ nemann u'ur- z'e s · rego r. ,au ors-two 1ct rej ora'Z · ~amego ~puwou.a zas~dzi od wy- ... 
mtS, obydwaj byli oficerowie nle~I:~cklel stwięrdz<>n'e zostało obecnie, po upływie daw~ictwa za;ptaCen\a naletnych P9.'C;O- na duchu. 
annji cesarskie), którzy brali udział w ktlkudz'iJesięciu lait od jej ukazania się. dOWl procent6w, przypadających ze Po chwi l1 wpada mł,ody o chłopiec \ 
nieudanym pucru Kappa ,w, Niemczech . Proces o prawa autorskie odbył się sprzedaży płyt i nut, w wYsokoŚci kiI~ nie czakaiąc swojej kolejki z głośnym 
w roku 1923. .. o o w stanie New Yersey. Powodem był kudz'LesięCiu tysięcy dolarów. płaczejl1 prosi ratunku. Oto podsłuchał 

B. CYf c,erowie amrJI nłemie'ckteJ od- 67-1etnd góra'l ZJe staJnu Wirginja. Oraves W czasie rozprawy zostalo s,Łwier- dziś rano. Jak rOdzice postanowili ode· 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ ~ooom iż Gmves Goo~~ który j~o brnć ~b~ bCi~ wy~ema~ ~ ost~ , t ,- _.., ml,ody Ikolejarl był w poblżiu ~ichmond tecznoścl. Chłopak, usłyszawszy to bez 

rZBWfO W sygna IZ8"jl SW," aline)"' św1ad!kiem okropnej katastrofy ekspres- czapki poleciał do poradni. ,Poradn!if 
U II su Nr. 97 i brał udział w akcji ratunko- wydelegowała natychmiast j,ednego z 

za PO_8.:q .. elle" •• "ów .. sile we}. pod wpływem przeżytej tragedji, fun!kc}onarjuszy do domu młodego 
d b w noc po katastrofie na'pisał pieśń D. t. chłopca. Zastała tam s1rasl>m~ nędzę !' 

WUC: _iIJo .. dów Świe.:,Co zostało ze starego Nr. 97", zapo- ludzi zniechęconych do życia. przynie
O

-

Zdawaćtiy si'ę JllOg"lo, te ,wysyłanie wainieiS'le centra przemysłowe. stolice, życzając melodje do słów ze starej ple- siono naiŁychmlast kolację i pOradnia' 
sygnałów świetlnych na woietk1e odl'e- ur.z'ądzenia wojskowe 1 t. p. śni ludowej. śpl'ewanej w Wirginji. wpłynęła na zamożnych krewnych; aby 
gloS c l, w przestrzeń mtęd'zyiplanetamą ~eklOrd na POlIu budowy reflektorów Swoje p6~ne wystąpienia ze skargą dali pracę nieszczęśliwemu. 
'Przy pomocy odpowiedlndch r.efle~rów o~ągnę1i Niemcy, kt6rym udwło się zbu- George motywował tern, iż wkr6t.::e PO Do poradni przychodzą także narze
:nIe nasuwa specjahnych trudności. Tak dować ref1.ektor o dwumeltrowej średni~ ka1astl1ofie przeni6sł się do swy~h rJ- czeni I niekiedy niedobrane małżeństwa. 
Jednak nie jest. bo aCZl1ro1wlek posiada- cy lustra! Wobec o'llbrzymiej siły świa- dziców w górach Wirginji. dokąd wsze!. Nie są to wprawdzie kandydaci na sa-o 
tl\Y t. zw. "lustro paTa1>oUcme", które tl!l tego reflektora, zbudowanego w za- kLe wiadomości docierały z tak w11el- mob6jców. ale ludzie rozczarowani , (' 
zbiera promien1e ŚwlletiLne, Wj"cbodizące k>1fl!dach Goerza. reflektory najwięk- I kLem opóźnieniem, li o wybuchu wojny slukający nowych dróg wyjścia. Porad
na wszystkie strony s Jednego punktu szyx:h la:tarń morskich wydawa'I y się I w jego wiolsce rodzinnej dowiedziano się nla. niejednokrotnie potrafi jeżeli nle 
świecące'go. u!ldada je rÓW1l1~legle l rzu- małeml lampkami naftowemi. ~ef1ektor dopiero po upływie wielu miesiący. catkov.nicie usunąĆ, t,o części,owo przy~ , 
ca w obranym !kłerun1ru w dal, sprawa ów dawaJ światło Q s~le 2 miliardów Na żądanie sędzjego George odśpl~- najmniej złagodzić , przeciwności losu, 
ta nie jest łtak łatwe.. jak twierdzą ucze- św\ec, Slrutk&em czego byłaby ono go- wa~ na rozprawie słowa i melodję D;O' staie bowiem do walki z dzisiejszemi. 
ni, a to z różnyoh wZg'lęd~w. łem okiem dostrzegalne nawet ono go- senik'i. Gdy zażąda n,') rdCli dowodu na cz~sto tragicznemi warunkami ży:ciow~-

OstaltniiQ $twierd'Zol1l(), te niema t. zw. tyca. Po W1O'jnLe jednaik na roztkaz woj- to, rt mel10dję istotnie zapożyczył ze m~. Wypróbowafa ona już tvs~ące środ
świecących punktów, de listni e ja, mczej slrowej komisji mlę.dzysoJus'zmiczej, mu- starej zapomnianej pfeśni ludowej, w f- k6w i spos,ob6w na różne cierpi'enia. 
świ'ecące płaszczyzny, np. świecące po- sieli Niemcy ÓW reflektor zniszczyć, jął z ktes'zeni pożółkłe nuty. na ldórych zawody miłosne i dramaty życiowe. 
~jerzchnte kraterÓw, lub lamp luko- gdyż uznany on był jako n8!rzęd'Z>ie wo- widniał tytuł .,Okręt. który nIe wrócił". Tysiące małżeństw opanowa'nych uczu~ 
~ch. Każdy punkt ~ pomocy "lu· J~nne. Nuty zgadzały się w zupe,łności ze ciem nienawiści lub wstrętu potrafita 
stra parabo'l~c1JIlego" Snop rÓW1noIe- OstatnLo uczeni znów pracują nad sporną piosenka.. wskutek czego okręt, poradnia uleczyć duchowo. , 
&'łych prowenl, w :przestrzeń, każdy Jed- budową nowego typu re'f1ektora, które- który ni'gdy nie wr6cił stat się prawdzl- Wyko1'eieńców. chorych pS~'chicznie: " 
DaJk punkt I1Z1IJca swój własny soop, któ- go lustro umożHwi konce'l1'trację świaNa wą kopalnią 'złota dla starego g(!rala . kieruje klin~ka do sanatorjów i klinik. 
ry nie jest Jednak równoległy do pro· w większym stopniu, nIż dotychc'zaso- kttóry zkolei będzie żądał odszkodowa- gdyż są i tacy, kt6rzy z błahei niekieodv 
mIeni innego puItkltu Świetlnego na tej we •• Iustro parabo1iC'~ne". RefIeUdor ten nla od innych wydawnictw płyt gril.mo- przyczyny. gotowi sobie życie odebrać. 
samę) powierzchni świecącej. Wsi1rutek ' b~dzLe w o stanie rZ'Ulclć snop światła na fanowych lkitóre plosenke tę sprudaly Poradnia ma szczytny cel przed so-
tego wIęc promjen1e te 'W pewnej od- księży<; I oświetlić zup e łlrii e wyraźn1'e w wLelklch iloścla(:h. bą; uzdrawiani'e nietylko chorego ci~fa, 
l:eg.l,oścl owego ,Alustra" ro~cłrodzą stę jego powlierzchn1e. a:le i dU'cha. hvn). ' 
ooraz szerzej l intensywnośĆ światła Jeżeli uda się zbudowaĆ taki refle.k- .. A .,.~: 7'!JJa 
Jest "rozW100iJ1Lcza" 1 wogÓle bardzo sła- tor, to przy jego pomocy będzie można Na fa r m I-e k s W 4[3 I- · t - !.Ił. 
ba na większe odległości. 'PI"IZeprowadz~ć cały SZereg !Jnteresują- • u.1 l •• S ras z ~ • ~. 

Chca,c więc wzmocnić, wydajność re- cych ekspe·rymentów, a pr6cz tego (z) Służba na farml'e księcia WatJi w' Kornwalii. Johna Kolla, k,óry 01zn~ 
flektora na da1sze odległoŚci, należy "0/ mIałby on zag!bosow<tnLe w sygnalizacji, Kornwallyi opowiada z przerażeniem. czat się niezwyiJdem i dziwactwami. Koil 
plerwS'lym rzędzie W'ZIIIlQcnić gi!lę św1e- gdyż rzucają na ciemną tarczę kslęży- ~ż na farmie "straszy". Ducha widziała wybudowa! na t.;!retJic: fan7'~' ~WI ::ltV: I'<; 
t1ną l<tmpy łukowej przy pomocy sto:, ca plamy świetlne według alfabetu Mor- Jak~by pewna przec?odzą~a Dbok. farmy greck~ i przywiózł z lnd, j \\I kt ~Jl v,'h 
sowanIa specjaln,e~o WIę~la oraz Ziwlęk- sego, pożnaby podawać wiadomości kobIeta, kt?ra oplsu}e go. Jako "n1ezwy- spędZIł znaczną ClG~C: swego ż"y CIa, ;(:i· 
szania energjl elektrycznej dlo 300 am- mi,es'.lkańcom całej kuli ziemskiej, która kle wysokIego koloI"'ov.' e~o cz.łowie~\a 'I ku hindus6w. Jeden z nich tlmarl P1 
perów. w danej chwl'] I ma przed sobą ksIężyc wyrazem okropnego lęka na h"arzy". pewnym czasie w til.:emn:clvch okokz-

Podczas wojny światoweJ. technika - natura'lnie tylko wtedy, gdy niebo Po pewnym czasie ducha tego 111(;1; nościach. ' 
budowy reflek1t'orów t;tl,egła udoskonale~ jest be'z chm~r.. s1?otl~ać rów~ież Inni rohoLnicy, z:.\: rud- L udność miej:" :(lW ił. wierzy niczhkie 
ni 001. g'4Y~ .okaz.aJa. SIę. potrzeba ~toso- Tarcza kSlęzyca sta.laby _ ~~ę w t,en n1eUl na fannl.e. . '. iż duch tego hinc1usa b ::-d;:a Się '.lb0~\ 
.wania ba,rdzo w1elk}ch l bardzo slln~ch sp.osób ekranem dl.? mlesz.Ik~D(' ~\Y zle · .Jak oPowla~aJ~ stapv 'tldz1e z rh· o m~ejsca jego śmierci. i J".!! t".L ,,\ t nic' 
ref1ektorow do celo\y, obrony przeclw~ 1~1. Refl.ckto :- tal,l. Jak nrzewtdw" "'~(' l C ~1ern. tvm. ZWlą~ ,lnn Jest f' mar:1v ,·,~i k WIdoczny przez Sle~l:.., lm, (l lJ "'~; 1 -: ;':,i:~ 
lotniczej. aby uchrO'l1lc pr7ed nocne m I nI, hę07:e 1111al \'·'('''-(),c ol1W~"",l'" 7'1<:" hISt01'];l MianOWIcie \V 1790 rok~j f,Hll ia miał się znów ukJ,t;,{ć 
p,takap:1i uicQ!·zyjacielskich Iotnilków sowanie w wieiu dziedzinach. (w). księcia \"ralii by la właSI1:J&c i ą szery ';o J • 



MECZE LIG,OWE W KRAJU Turyści na czele 
tabeli klasy A. 

Zwycięstwo Wisły nad Wartą w Poznaniu 'W Łodzi w sobotę i n i edzielę uzys
kano następujące wyniki o mistrzostwo 
klasy A: Turyści - tlakoah 2:1, SKS
Makkabi 4:0, WKS - ŁKS lb 3:0, Ł.T. 
S.Q. - Widzew 3:0. W tabeli prowadz ą 
nadal Turyści. 

Wisła-Warta 2:1 (0:0) nia, gdyż pozostate minuty gry ZUżytorzaslużyła na honorowy punkt. 
Telefonem od wlasnego korespon- na wzajemną niecelową kopaninę. I ŁKS C . 1 O (O O) 

denta: W Garbarni jedynym pelnowartoś- - zarnl: : 
W J t 't d d ...1 ó b ciowym zawodnikiem byt rezerwowy Dozegrany w dniu wczorajszym w apa wys ąpl a o zawou w e'l prawy łącznik Balickl'. W Podgórzu wy ~, 

FontowI'c"a który wZl'ąl 'lub b t Łodzi mecz ligowy między ŁVS-em a 
lo< , S ' W so o ę różnili się: Kasina II, Otfinowski i Kret. '':> 

Ekipa biegaczy 
Warszawian ki Wisła w komplecie. Czarnymi zakończy t się nieznacznem 

Mecz należal do nailadnoiesjzych w Sędziował p. ,Schneider. Widzów 1.000. zwycięstwem lodlian w stosunku 1:0 
sezonie. Gra by ta zacięta od pierwszej p "W 'k (0:0). W narodowym biegu naprzełaj 
do osta,tniej minuty spotkania, przyczem ogon- arszawlan a Jedyną bramkę.- zdobył dla ŁKS-u (m) Do Narodowego Biegu Naprzełaj, 
zwyci~stwo Wisły wisialo Ciągle na 2:0 (1:0) w 20-ej minucie po przerwie Durka z jaki odbędzie się w dniu 3 maja b.r. na 
wlosku. rzutu wolnego. lotnisku Mokotowskiem w Warszawie, 

Wynik nie odpowiada przebiegowi Rozegrany we Lwowie mecz ligowy Gra stala na bardzo nIskim poziomie Warszawianka wystawia bardzo mocną 
gry, gdyż Warta była zespolem lep- między Warszawianką a Pogonią za- i nie wywolała większego zaintereso- ekipę z Januszem Kusocińskim na cze-
stym, miała 'lnaCz.na, przewagę o czem kończy t się 'lwycięstwem drużyny wania· le, a w składzie następującym : 
świad<:zy stosunek rogÓW 12:1 na ko- lwow'skiej w stosunku 2:0. Sędziował p. Dmżdż. Widzów 15(1(1 Ksil\żak, Karpiński, Kuszakiewicz, 
rzyść gospodarzy. Warszawianka ,g-rała naog-ót nieźle i Nowacki, Sasnarki, Czulkowski, Majdak 

Wisła miala najlepszych za wodni- - Hartel i Sochaaki. 
ków w pomocnikach 1 obrońcach cho- ~ d ~ 11 e. f2 I B k t 
ciaż rezerwowy bramkarz Killński był "i~ ł!ns.:.. pi.HOr~e fi) ~O Ste ra FU yny. •. 
również chwilami doskonaly. , ~ organIzacyj ueJ 

W plerwazeJ połowie mImo przewa- Remis z Cracovią i sensacyjna porażka na Sląsku u benjaminka Ligi Podg6rza. 
gl gospodarzy utr~Yllluje się wynik bez-
bramkowy. Po przerwIe Warta nadal Cracovia wystąpila do zawodów Zł kania uzyskuje prawy łącznLk gości za Strasmy brak rutyny organizacyjnej, 
atakuje, jadnakże przeboje Włsly są wiedeńczykannd bez Zielińskiego z Otfi- służony wyrównujący pUJnlkt. U wiedeń- wykal:uje benjaminek Ligi K.S. Podgó-
bardzo groźne. W 13-ej minucie jeden z nowskim w bramce. czyków wyróżnilli s'i-ę: Juronk i Jordan. rze. Już bowiem przy wylosowaniu posz 
wy:padów Wiisly kończy się bramką Do przerwy gra równorzędna, mi- W Cracovii - OtHnowski, Jająk i czególnych spotkań ligowych w Warsza-
zdob t P A t 18 " mo to goście górują wyraźnie nad Cra Se1chter. Puhlkzoość 3 tysiące. wie, prz.sdstawiciel Podgórza pozwolił 

' y a, rzez rura, a \V -ej mmu- covią tec:hn-rką l' zO'ranl·em. • W eza'sl',e """rzernry u'czczon.o J·U'1..He- '" 
Cle Balcer po wspanl·., ·vm przeboju pa'" !I-' \V lU sobie na narzucenie naj' ńorszych termi-n' , - W tej części !{TY OtfLnowski ma usz 10-cio lecia prezesa KOKS-u, p. E. 

~~~:,iłkę poraz drugi w siatkę gospo- ooe:e pole do 'popisu. Broni on świątyni Ruflkows'l\ilego, któremu wręczono kwia- ~te: r~i~grir:z~~'o prz~~ze:c:I~~gObe~~f; 
Od te~ chwili krakowianie gr i Cracovii dos,konalle, chwi,lami w sY'tJu- ty i szereg 1lIP'qmink.ów. przy urządzaniu pierwszego meczu w 

" J a ą wy- acja.ch zdawało się zupełnie bezlnadziej- •• K 
h~tnle nt. czas· h W 41 . . d b C . W' d ,·tl l' 1.. t rakowie, w którym Podgórze jest gos-

Wallta ata,kuJe bez przerwy I dop1e- nyc . _ mlll1i\.llCle z o vwa raOOVla le enscy pl (arze gra! I w SOllJO ę podarzem, nie postarano się o należytą 
ro w 28-eJ mInucie z rzutu karnego bramkę z rzwtu :karnego egzdkwowa- w Wielk~ch liajd.ukach z Ruchem, prze reklamę, a afisze wzgI. wąziutkie paski 
S fkl II zd b h kt ll'ego przez Kossaka. grywając w sromotnym stosunku 1 :6. zawiadamiające o terminie meczu,-

ler e 0. ywa onorowy pun. Po zmia.nie stron mieJ'sc M~nsiaka w Duch, kt6ry wystą'pił do zawodów bez 
Str ..... r byl moihwy do obrony J ' .!\, rozlepion<> dopiero... w piątek , podczas .,..' . '. pomocy zajmuje Zsisek. Wi-edeńcz l1cy P.e'terka gr~ł doskonale i O'órował nad O t 't {~ l Ż 6 ż d J "gdy urządzający mecz zagraniczny, dru-

S a: nle mnu y na e a. r wnqe :0 mają w dl3..IszY'm cią~u więcej z gry, jed- zaw;Odowcami wiedeńskimi prz-ez caty gi klub krakowski, afiszował i zawiada-
W
j 

~rty, \ec~ nerwo;? łgćający atak me nakz,e nie są w sta.nie wylrównać. czas meczu. miał już od poniedziałku. 
es w s an e n c z zla a . Dopiero tuż oprzęd Z.akol1czeIl1'Lem Sipot Ot, _ widoczny brak trenint\'u, _ 

S~dzlowal b. dobr~e P. Wardęszkie- E. 

~az. ~;;;:.:-;;. • p. RBPrezBntacja tenisowa Polski I::i~:::rs:::;:~;:;:acri' 
4:2 (0:1) wyjeżdża dziś dm Holandji na mecz o puhar Davisa mecz6w zagranicznych dla 

00 przerwy gra równorzędna. Za- siści polscy ostatni:e spotkaJnie trenin- pławski _ Warmiński pokonała parę ra OWS le IS y 
W dniu wczorajszym rozegra:1i teni-, tą formę. W grze podwój,nej para Po- k k k' j W- ł 

sadnlcro więcej z gry ma Legja, jed- gowe w kraju przed wyjazdem do lio- Wittman - Uebda 6 :4, 10 :8. Krakowska Wisła w mies, ma-ju ro-
nakte ataki sieldcz,an są bardziej n1e- lal1ldii. Spotkanie WHtmaJn-tlebda zo-' •• * zegra definitywnie następujące spotka-
bezpieczne. stało przy stanie 6 :4, 8 :6, 3 :6, 1:6 przeil' Reprezentacja Polski udaje sie 'do ł nia zagra!lica,: , . 

W 32-ej minucie gry udaje się wane. liolandii w dniu dzisiejlszym o godz. . 14 maja - w Montlgny" l? maja. -- z 
niespodziewanie Biegańsklemu uzyskać W grz,e mieszanej ,pa'ra Tloczyński lO-ej wi.eczór. Wyjeż.dtżaja Tłoczyńs'ki DIabIes Rouges w Brul,seh. 20 maJa -
bramkę dla 22 p. p. prtycz.em bramkarz - Jędrzejewska pokonala parę Estra- liebda, Wittma'l1 orz kpt. zWiązk<m.y w Antewrpji z Antwerp f e , 21 maja -
Glowa<:ki w tra'kcle obrony ros taje beruu - Dub!enslka w dw60h setach rotm. Ri'edl i trener Es'irabea!U. w Bruay, 23 maja - l: Raclog Clubelfj 
skontuz}owany i do końca meczu zastę- 6 :3, 6 :3. Polacy będą mogli w liolandJ! tre- w Paryżu. 
puje gO Keller· W uiedziedę Tloezyńs.k! wkonal t,re- nować wraz z p. Es1JrabealU je,szcze Obecnie - z racji zcn\"anin kontak-

Wynik 1:0 dla sleldczan utrzymuJe nera Estra!beaiu w ~rzech setach 6 :~, przez diwa dni. tu ze sportem niemieckim - BelgijskI 
si~ do przerwy. 6 :4, 6 :2. Tłoczyń-skl wY1lmz.ał znalkoml- Zw. Piłkarski zaprosi ł Wistę Z:1 po~red 

Po zwanie stron Jut w tyierwszych p R k (AZS P , ) - nłctwem red. tlauptmana, sb le przeby 
minutach d-y1k1tuje sędzia rzut karny dla I ' uwac iI ... 111 DZBan mistrzyni-~ waiacego w Bcigji. na 'NIelkI turniej mię 
Legji, który zamienia na bramkę Ma·r- 'I dzynarodowy przez siebie o rganiz~\Va-
tyna. Pol"kiw "zer_ierc:e / ny. Wisła gr~łaby : 25, 27 i 23 mah z re 

W trzy minuty pótnleJ Nawrot uzy- . d prezentacją liolandji. h mbinowa n;1 dru 
skuie drugą bramkę dla Legji. Prty udz~ale 18. zawodn c~ek z z;e- I. Rowecka (AZS-PDznań). żyn~ Francji, za'NiJdow":1mi angk: s\{i., 

I cł szłoroczną mlstrzY'nl!\ p. Lalnzanką(AZS II. Duch6wna (Legja Warszawa), mi i belgijskimi. 
Po rzucie zoorogu . w 17-el mnu e Poznań na czele odbyły się w Katowi- III. Lanżanka (AZS Poznań), 

zdobyw~ Wypllewsk~ ~rzecą bra:nk~ cach mLstrz,ostwa s-rermiercz.e Polski IV. Abramowiczówna (ŁKS. Ł6dł). Katastrofa lotnicza 
dla Le.gjl a '!' 20-~j mInUCIe przetdveOkl1 pań. V. Stanoszkówna (1. SI. KL Srom. 
po pIękneJ akcl1 w,?b yw a, czwarty Po zaciętych i l1a wY1SQkhn poziomie VI. KlTokowska (Lwowski KI. Sunn.) sportowców amerykańskich 
punkt. .22 p. p. rewanzuJe Się Ikjl.koma technicznY11TI stojących walIkach, pierw- Katowice), Kanada jest do głębi ws trząśn i ęta 
atakami, zd'Obywa~ąc w 32-ej ml'l1u<:le ł sze miejsce zajęła mi:strzy,ni z rokiu VII. Jeziorska (Pol. K. S. Katowice), wiadomością o katastrofie Dcropla llu . 
przez Gwofdzlńsklego drugą bramkę. 1931 p. Rowecka. VIII. Godzielińska (W. K. K. Ł6dź). wiozącego drużynę pitki koszykowej 

MeC'lem kierov:~l p. Marcz~;vs~. Rewelacją mi'strzostw była mloda Wieczorem odbyła się akademja "Winnlpeg Toilers" na mecz w Okloha-
W 22 p. P. wyróżn~łl się Gwotdzlflskl I nl~wYlkle IU'talentowana zawodniczka -przy UJdziale o!i:mpijczyków kpt. Segdy mie. 
Sroczyński. łódzka, p. Abramowicz6wna, która by- i Friedrłcha oraz grupy zawooni'czeJI<: Samolot, wiozący dr nżync sporto wa 

Legja grała normalnie· Sla1:>o wypa- ła przez cały czas jedna, z najgrmnlej- i zawod-n~k6w, biorący.ch udział w mi- spadł i rozbił się . Na miejscu zabitych 
dla tylko gra Sza:llera, Maurera 1 Wypl- szych figur planszy. _ strzostwach. zostało 6 a ciężej rannych - 8 pasaże 
jewskiego. Młoda lodzianka z braku mty.nYI Orga,nizacja, która spoczywala w rów. ' , -

Oarbarnfa- Podgo· rze z.alamała się psychicznie.:v zawodach lTę~ach pp. kom. lio'styńskiego ,j fecht- ' Wśród zabitych znajdi ,ją siQ członko 
f1lt1ałow:y'c~ z<tj~u.ląc 4 mieJsce. ml,strza Kozy, była wzorowa. , wie drużyny Toilers 

3:0 (1:0) WY'lllllk'l techmczn'e były n<l'stęjJUjące: Winnipeg Toilers byli mist rzami Ka-

Podg6ru bet Kasrn;y I, Myconia, 
Brotka i bramkarza Koczwary. Garbar 
nia w pełnym sktadzie. Beznadziejna 
gl,"a obu zespołów zw~aszcza G~r~arni, 
która mimo uzyskam a bramkI JUŻ w 
pierwszej minucie gry przez Smoczka 
nie byla w stanie podwyższyć wyniku 
do 79 minuty zawodów. 

Po okresie nudnej kopaniny udaje się 
wreszcie Smoczkowi z podania Pazur
ka zdobyć drugą bramkę. 

W 2 minuty później Riesncr centruje 
do Pazurka, który gfową uzyskuje trzeci 
punkt. 

Oto najważniejsze szczegóły spotka-

Z szerokiedo iwi.'a !MI~trzostwa Anglji 
Po 18 rozgrywkach ligowych o m!-, Nitra;mem, znakomit:vn: pięściarzem tran ' W biegu uliczny;n 

strzo:stwo WęgIer na czele tabeli prowa- CUSklID w wadze średmej. 
dzi Ferencvaros i Ujpest - z idell1tycz- Ptrasa francuska wY'rCl!Ża jednak o- Rozegrane zostały mist rzostwa An
ną cyfrą zdobYltych i stJraconych pun- pinję, że Nekol-ny ,zasłużyl najZiUlpelniej glji w biegu ulicznym na 10 klm, ang. 
któw. na remIs. Zwyciężył G. W. Bailey w rekordowym 

Dalsze miejsca zajmuja,: HUJngalria, • * • czasie 50 m. 51 sek. 
III Okrcg, Ofen 11. Największy dzienni'k sportowy środ- ----IIIII!--_____ !I'!al1JlilS!l • *. _ kowo - poluldni.owYiCh Włoch "II Littoria (RM) W spotkaniu pokazowem roze 

Znakomity zawodowy bokser czeski, le" zamieszcza artykut p. t. .. Dlacugo granem w czwartek tIcb~ a wy)~ral ' f 
Franta Nokolny, zwany dla ~\\'c i nieu- Najuch nie dotrzymal zobowiązań wzg-!e strabeau 6:3. 6:4 0:6 6:3, liebda ~r t[ 'nr 
stannej agresywności .. kar " · ':"~;ll ma- dem P ol. Związk u Tennisoweg-o?" I dzo dobrze Estrabeau zwr:u.:ał ;:a~ \\ ięk 
szynowym". przej:;rat \V t~ ' ~lI un ;,l,:h na I Arty k u ł twierdza - conajmniej dzi- szą uwagę na nauczenie l.:zegoś S\\'cgo 
punkty dzi·esięciorundowy mecz z Kid IVne postępowanie trenera niemieckiego. przeciwnika, niż na wynik. 



Im więcej cięiarów, tem kobieta jest 
piękniejwa. Z założenia tego wychoclz" 
miesz.ka~ld Bi!tmy, które pmedstawia na 
sze zdjęcie. Noe,zą one mosiężne upięk
szenia wagi 60 kg., wzbudzaJąc tem zaz
drość swych mn.iej ~ęśUwych roda-

czek. 

Na zdjęcia naszem podajemy pejzaż z 
• wybrzeża Ekwadoru. 

Codzienna nowelka "Expressu". 

Dzień Ul'IOd:ziD wielkiego pcety cmgielski ego SzekSipina obchodzo1ny byl w jego mie 
ście rodzi.nnem, Stratford, niezwykle 1l1'!O czyście. Na zdjęciu widzimy tłum, zgro

madzOiD.y przed domem, w k tórem poeta się wodził. 

Wszystko, co poz.OSlł.ało ze statku powie tl'lznego "Akron" " największego sterOW
ca świata, mieści się na niniejSQ:em zdję ciu. Są to: części namiotu, amunicja i czę 

ści garderoby załogi. 

Sforszu pOD. 

Towanystwo Literatów i Dziennikarzy 
w WaJ'ISZawie p11Zyznało na ostatniem po 
siedzeniu dOJlOczną nagl10dę Towarzy
stwa F. A. Ossendow$kiemu za książkę 
p. t. "LENIN". Nagroda wynosi. 2.000 zł. 

W związku z przypadającą w r. b. 250-tą 
rocznicą odsieczy Wiednia podajemy na 
naszem zdjęciu zamek w Podhorcach on
giś należący do króla króla Jana ID 80. 
biesJdego, zwycięzcy z pod Wiednia. 

wprowadził go w zły humor. "Napewno jakie dziesięć lat. Miłość przeobraziła 
list od jakiegoś smarkacza" myślał go tak dalece, że nawet zniknęły nie
Wattne. Od takiego, co to nigdy w ży- które szpetne zmarszczki. - Przy ta
ciu nie zarobił grosza, ale zato gra w ki ej kobiecie wygląda się znacznie mło
golfa, pływa, zapuszcza małe wąsy i dziej - myślał Wattne. Gdybym ją 

Niejeden młodzieniec nie mógłby do- ner Wattne młodą pannę. Mogła mieć nosi amerykańskie okulary, tak jak jego mógł mieć zawsze przy sobie ... A może 
równać sprawnością na korcie tenniso- około dwudziestu dwuch lat, blondyn- pan syn z którym nie rozmawia od kil- zechciałaby Wyjść za mnie za mąż. 
wym Wernerowi Wattne, który prze- ka, zachwycającej urody. Z apetytem ku tygodni. Dla własnego syna był Mam przecież odpowiednią pozycję i 
cież liczył już sześćdziesiąt trzy lata. wlaściwym młodości, chrupała białemi Wattne mało wyrozumiały. Nie tolero- mógłbym jej wiele zapewnić... Ciekaw 
Werner Wattne grał w tennisa, brał ząbkami candwiche. Tak to był jego wat jego pomysłów i reform w prowa- jestem co też mój syn powiedziałby, 
udział w wyścigach motorówek, wiosło typ. Młodość i zdrowie aż tryskały z dzeniu przedsiębiorstwa. On był sze- gdybym mu przedstawił taką młodą 
wał, pływał, a na deptaku modnego ką- niej. Miała oczy błękitne, jak morskie tem i ojcem, i on nailepiej wiedział co macochę? Chociaż? .. właściwie nie 
pieliska, zwracał powszechną uwagę fale, nagie ramiona, opalone były na i jak trzeba. Naturalnie takie nieprze- powinno go to obchodzić. 
swoją elegancką syfwetką i elastycz- bronz. Zaintrygowała go ta mała. Mu- jednane stanowisko, doprowadziło do W południe spacerowali razem w 
nym chodem, przystosowanym do ryt- siała niedawno przyjechać, ponieważ częstych konfliktów. parku i Wattne co chwila całował jej 
mu, uzdrowiskowej orkiestry. Mimo nie widział jej dotychczas. Ciekawe Nieznajoma nawet nie spojrzała na dloń. W pewnej ch~ili zapytała Marja, 
swych sześćdziesięciu trzech lat czul tylko czy była sama czy też w towa- Wernera. _ Gdyby nie ta sztywność czy byłby ~ardz.o mezadowolony ~ ~e
się zupełnie młodym i prowadził tryb rzystwie? ... Pod słowem towarzystwo, dzisiejsza w kolanach, przypłynąłbym go, g.dyby J~ mIał stale przy sobIe r ... 
życia, odpowiadająoy raczej dwudzie- myślał Wattne, oczywiście młodych do niej od strony morza i zawarłbym To meoczekIw~ne pytan~e z?-skoczyto 
stokilkuletnim młodzieńcom. mężczyzn, którzyby asystowali uroczej znajomość ... _ myślał Wattne. Werner~ .. Za~Ia.st odpoW1e~zl podm~s~ 

. nieznajomej. "Może jednak, zwyczajem do ust Jej dIon l czule sPojrzał w JeJ 
Wer?er ~pędzał c~łe, . pr~wIe n?ce dzisiejszej młodzieży, przyjechała sa- Podczas obiadu Wattne nie spusz- oczy. Marja Marens zapłoniła się 1... 

~a. danc~n~~ l pochłan}at mezhczone Ilo- ma?" myślał Wattne. Nieznajoma blon- czat z niej wzroku. Nieznajoma nie 00- ucjekła. 
SCl cO,-:talh, rano, z~s! ~~ta~ał wypo- dynka skończyła śniadanie i wstała od wzajemniła się ani jednem spojrzeniem. - Jaka siczera i jaka' płochliwa ... 
częty l w ~lega?ckIe~ pijamie zwra~a! stołu. Wattne zauważył jeszcze, że Może jej posłać kwiaty do pokoju? ... dumał Wattne. Prawdziwa młodość. 
uwagę ~ałeJ. plazy. N~e trze~a rówme.z miała niezwykle zgrabne i rasowe nogi. zastanawiał się Wattne. Wieczorem Przez boczny otwór koszyka zauważył 
do~a:vac, .• ze prze?ler~ł SIę przynaJ- ... . _ spotkała go niespodzianka. Port jer po- ją Wattne znów. Werner wstał. Marja 
mmeJ s~esc razy d~Ien~l1~. Towa:zys~- SkImem~m przy~olał .keln~ra I za wiedział mu, że nieznajoma pytała o szla trzymając za rękę jego... syna. W 
wo dobIerał sobie .rowmez odpow!ed~l~ pytał .gO ~Im. Jest n.JeznaJoma .. Kelner niego. Po kolacji poszedł Wattne, jak pewnej chwili zarzuciła mu ramiona na 
Wiek mężczyzn me odgrywał WielkIej me wledzla~ I zk~lel przy~ołał b~ya, zwykle na dancing. Nieznajoma zjawita szyję i powiedziała do swego towarzy
roli. Starsi panowie. byli naw~t bardzoć bo~ po.~ro.slł ~ortje~a I port jer dOPle~o się również. Wyglądała uroczo w zwo- sza. 
pożądani, z~ to kobIety m~sIały by WYJ~Snl1, ze mez~aJoma naz~w~ ~Ię jach jasnego tiulu i w pięknym zawoju - Widzisz, mówiłam ci, że jest to 
bezwzględme młode. I dz~wna :zecz, MarJa Marens, t?leszka. sama I plZYJe- na głowie. Grano walca i panie miały najlepszy ojczulek, jakiego znam. Syn 
Werner Wattn~ cie~z~ł SIę wYJątko- chała. na .czas m.eogramczony. Wattne prosić panów. Marja Marens ominęła wyciągnął do niego rękę. Słowo "oj
wem powodz.cmem ws!od mtodyc~ ko- pogWIzdUJąc, w?legl na scho~y, wsz~dt wszystkie stoliki i podeszła wprost do czulek" zrobiło na nim niemiłe wraże
hieL Czuł SIę znaczme mło~szy I zu- d? swego ~ok?Ju, p~zebr.at SI~, włozył niego. Tańczyli przez całą noc. Gdy nie. Młoda para czule przytulona do 
pełnie szczęśliwy, gdy z. WIelką bom- białe spodme I ~łęlnt~ą, plazową na- pierwszemu skrzypkowi, wypadały już siebie oddaliła się. Po raz pierwszy 
boni erą w rę~nt uda~ał SIę. na spotka- rzutkę ze złotemI gUZIkami. skrzypce z rąk ze zmęczenia, wyszli z spędził Wattne wieczór na swoim bal
nie z dwudzl~s~oletm~ kobIetk~, al?o Nieznajoma siedziała na plaży i czy- sali dancingowej. Przed drzwiami po- konie. Siedział sam, bez lmłnierzyka w 
gdy mógł do Jej pokoJU poslac bukIet tała list. Wattne przeszedł obok niej i koju Marji, Wattne ucałował przeciągle miękkich, domowych pantoflach i było 
kwiatÓ\\r. •. . elastyc.znym krokiem, a jego t?0~okll jej ~łoń. Tej nocy Wattne nie ~ógl za- mu bardzo wygodnie. Po raz pierwszy 

Pcwnego 'ranka podczas smadal11a połyskIwał.' zdobywczo w P!oml~mac~ll s~ąc. ~astępn.ego ranka, długo 1 st~ll:an- czuł, że przestał był młodym. 
nR hrasie hotelowym, zauważył Wer- slonca. List w rękach meznaJomeJ, me ubleral_s_lę_._W~y..;.;g_lą.;..d_a_ł_n_l_ło_d_z_lC-=l~O __________ --=T.:.łu=.;m. Iva. 
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